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Do wszystkich socjalistycznych 'irpbotn.
organizacji świata.

Towarzysze!
Od pierwszej niem al godziny swego istnienia 

Rzeczpospolita Po ska znajduje się w sianie woj­
ny. W  pierwszych nresiąeach naszej niepodleg­
łości, gdy władzę dzierżył Rząd robotn iczo-w lo- 
ściański ooa  prezyciencją tow Moraczewskiego, 
Rząd, bojkotowany i zwalczany nieubłagana.' 
przez własną burżuazję i przez kierowników 
Ententy. Czesi, łam iąc ugodę dobrow olną, za­
wartą w dii. 5 listopada 1918 r. z polskimi ro­
botnikam i. zajmowali przemocą Ś1 ,sk Cieszyń­
ski, Ukraińcy zdobyw ali Lwów, pom im o »oz- 
r.aczliwego oporu m ieszkańców, v piska rosyjskie 
wkraczały do W ilna.

polska musiała wtedy wziąć za broń, by 
oaepizeć najazd obcy od granic.

'śkoi-a .jednak zostało to ioKuuane, m y «r  
socjaliści polscy —  jęliśm y pierwsi w ołać |o 
pokoj D okładaliśm y w ysiłków  nieustannych  
dla sprawiedliwego załatwienia sprawy Cieszyna, 
w yciągnęliśm y dłoń braterską do ludu ukraiń­
skiego, rozpoczęliśm y walkę o zakończenie w oj­
ny z Rosyą Sowiecką.

Już 2U lipca 1919 roku cała klasa robotn i­
cza naszegó kra.u, posłuszna wezwaniu Między­
narodów ki, wyszła n* ulicę, dem onstrując na 
rzecz pokoju. W  dniu 21 września Ruda Naczel­
na Polskiej Partji Socjalistycznej wydała m ani­
fest do ludu pracującego, streściła w  m m  prog­
ram przeci- wojenny. Odtąd przez długie tygod­
nie używahśmy, by dopiąć swego celu, wszelkich 
środków akcj? parlamentarnej bezpośrednio m a­
sowej. Na początku i920 r. zdawało się, że 
jesteśmy blizey powodzenia : Rząd Polski przy­
stąpił do wym iany not z komisarzem do spraw 
zagranicznych Sow.cck iej władzy.

Jak wiecie, nadzieje zawiodły. Rokowania 
m e doszły do sku tk u ; przeszkodził i.n dziwacz­
ny spór o miejsce spotkania delegacji p o k o jo ­
w ych. W ojna rozgorzała jeszcze potężniejszym 
piormeniem. Nastąpi’! czas otenzywy na Kijów, 
sojuszu z atamanem Petlurą.

Myśmy naszej opozycji nic przerwali. Nie 
wątpiliśmy nigdy, że lud ukraiński m a prawo 
do y łas«oj państwowości, ale nie chcieliśm y, by 
siia oręża rozstrzygała zawile kwestye narodo­
wościowe.

I * is,a.h 8^5 spoglądam y wstecz poza - siebie 
‘•Sżką walkę pokojow ą polskiego p ro le to jn - 
■ Vviadczyć m ożem y śm .ało z czystym i su-

ł . obowiązek nasz wobec Socjalizmu, 
n łęii2snarodpwBj solidarności robotniczej

I I  zosta ł spełniony.
• j  niestety, zmusić klas posia-

dającyc do polityki pokojowej. Nie zdołaliśmy 
skłonie Rządd- polskiego do wyzwolenia sie z 
pod 'wpływu aąaych imperialistów. Tak samo 
tR-yscie nie m ogli przeszkodzić zawarciu trakta­
tu wersalskiego, m itm ożliw ic popiercm a przez 
państwa W asze bund reakcyjnych K o l c w a  i 

len'* [na Z w ycięt, śmy pod jednym  względem: 
Pojsks nie zawarła sojusza * armią Di rk in a , 
uic prćbow ałL o d t r ą ć  roli żandarma Europy,

tu
m ien^m

jak  tego chc±eh reakcjoniści wszystkich kra­
jów . . . . . .  i

Aż odm ieniło się szczęście wojenne.
Dzisiaj armie rosyjskie stanęły u granic Pol­

ski etnograficznej. W przedniej ich straży kro 
czą pułki kozackie Budiennego, pułki, które do 
niedaw na służyły wiernie wodzom  białych gwar- 
dyi. Dowództwo „czerw onych" wojsk należy do 
carskich generałów. Rosyjskie pisma militarne, 
przesiąknięte nienawiścią plemienną, yrożą, Że 
dyktowue Polsce uędą roa|unftl pokojowe na gru­
zach picną^ej W arszawy 

Towarzysze!
T o nie row olucya spmeezna pukr do naszych 

wrót.
To nie sztandar czerwony powiewa nad dy- 

wiz, aiui (,-uera -\ Brurńlowa j
Bagnety rospjsbie wymierzone są  przeciwko 

naszej niepodległości- Spisy kozackie niosą n im 
m ord, gwałt i zniszczenie. K ierownicy władzy 
sowieckiej schylili czoło przed ideologią im pe­
rialistycznego m Jitaryzm u, na miejscu itawnycń 
haseł wolności postawili wezwanie dc , zaboru 
cudzych ziem

I dlatego uczyniliśm y to samo, coście  uczy­
nili W y, towarzysze belgijscy, francuscy i an­
gielscy, na początku wojny światowej. , >

Powiedzieliśmy robotnikom  i w łościanom  
Polski: ' : ;

brońcie M uszej Ojczyzny! 
ffla 'atuneb niepcdleglośei rolasoej potpsłpje 

lud roboczy. Zawiadom cie o tem dzisiejszycii 
w łaaców  Rosyi. Uprzedźcie ich, że naprzeciw 
bagnetów i pik Rrusiłowa czy Budiennego w y­
rasta pierś polskiego proietaryusza Uprzedźcie 
icn, że m y sami jesteśmy gospodarzami na swej 
zieuii, że suml dokonam y socyalistycznej prze-

budoww naszego narodu, że nie po/w-olimy, 
rzekomy ,socyah zm “ u nas budow ali generało­
wie caratn ’ ł '

I
Towarzysze I
Rozpoczęliśmy ludową wojnę obronną w imię 

ocalenia niepodległości Polski. Rozpoczęliśmy ją  
w chwili, gdy nasz robotnik i włościanin znaj­
dował się ro przededniu objęcia  rządów  w Rze­
czypospolitej Nie tracim y jednak nadziei, że 
pokój sprawiediiwy jest m ożliwy, że m ożna p o -, 
■wstrzymać grozę nowej zawieruchy w ojjnnej, 
która zaw.sfa nad światem.

'Klasa robotnicza Poiski, biorąc za nron, od­
pierając najeźdźcę, w o ła : niech Żyje pOKÓj'- Mie- 
cftaj . program pobpju demobratycznegc uzna 
tahżs lud rosyjski u N \j,

Od V as, towarzysze, ząasniy zrozumienia i 
sprawiedliwego stosunku. r

Pam iętajcie! dzisiaj Wasz bojkot udtrzu iuż 
nie wT im peryaiistów naszych ale w robotn.*.a 
polskiego, w jego wielki wysilett obrony. Dzisiaj 
Wasza kampania przeciwko Polsce wspiera nie 
rewolucyonistów rosyjskich ale ukryte zamiary 
Brusiłow ych t " ł

My wierzymy w Międzynarodówkę, wierzymy 
w Czeiwony Sztandar I dlatego w godzinę, gdy 
na jedną kartę los po lawił całą przyszłość na­
szą, wznosim y zawsze ten sara OŁrzyk 

-Niech żyje Sacyalizm !
Niech żyje niepodległość wszystkich narodow !
Niech żyje pokój spraw iedbw y!

Centralny Komitet W ykonaw czy 
Polskiej Pariyi Socva lis tycznej.

W arszawa, U  Lpca 1920 r.

i i, . .- • u .* t • -1 -- i ii

P o m o c  ko-aclicjć z  Wilno- i G d ic y ę
«»s-3haief n ią.

W a RSZAW A 12 lipca (Tel. w ł.) Dzisiejsza 
„Gazeta Warszawska" otrzymuje od  swego i ko- 
resnondenta SmogorzewsKiego następujące wia­
dom ości o Konferencyach del. polskich ,w Spa.

W  sobotę odbył Grabski konferencyę z Fo- 
cliem  poczem  udał się na posiedzenie rady naj­
wyższej, w której brał' udział L loyd George, 
Curzon Millerand i t. d, L. George oświadczył, 
że gotów- -w izbie Gmin prosić o pom oc dla 
Polski i w rokow aniacn z bolszewikam i posta­
wić za warunea wstrzymanie kroków  w ojen­
nych z Polską. •

L. George postawił Polsce ciężkie w arunki:
1) Odstąpienie W ilna L itw ie;
2) W  Gaiicyi wschodniej przywrócenie stanu 

z lipca 1919 (tj. stan piebiscytowy).
Grabski opuścił posiedzenie i uaał się na 

narady z innymi delegatami mianowicie z Pa- 
tkiem i Piltzem, poczem wrócił na konferencvę

j i  oświaderył, że na te warunki się godr
Fiancya  zschowujr j się biernie pozostawia 

zupełnie wolną rękę Anglii.
ŃjS" niedzielę Grabski opuścił S^a i udał się 

do W arszawy Dalsze rokowania będzie prowa­
dził Paderewski

PARYŻ. (Hawas). Korespondent „Petit Pari- 
sien" donosi ze Spaa, że rządy francuski, an­
gielski i włoski gotow e są przedstawić w par­
lam entach sytuację w jakieJ znajduje się Pol­
ska, aby zażądać dla niej p om ocy .

. — ♦—
LYON. (Radio.) Francy * nalega na Anglię, 

ażeby zerwrUa pertraktacye % bolszewikami, 
jeżeli ci nie zgodzą się na natychmiastowe 
zawieszenie broni z Polską.

i
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Kto nic frnpił PożycKk? Odro­
czeni a Polslti, —

ten nie pragnie tego odrodzenia.

Uchwały warszau»®!riei Redy dcli 
Robotniczych n>e^. soc>

Piątkowe posiedzenie' R. 0 , R. N.-S, pod  prze- 
ivodn.ctwem tow. S z c z y  p i ó r s K i e g o ,  przy o- 
grotpnęj liczbie uczestników, miało przebóg1 jjn- 
nonujący.

Tow . R. J a w o r o w s k i  wygłosił mowę, w  
której Idooitnie wykazał, że luid polski cha? i m i-  
s bronić swej Ojczyzny w  niebezpieczeństwie, 
ale ten Itfd musi mieć pewność, że wted.y; gdy 
on Jgini? z a , sw ój Kraj ma francie, to  tu w  kraju 
jest rząd, który sto: na straży interesów Ojczy- 
tny ii interesów biciu.

Po przemówieniu tow Jaworowskiego, na sa­
lę w szedł ze swą małżonką, tow. Ernest L a f o n t ,  
poseł oocyalis tyczny francuski, który wygłosił po­
witanie imierjem proletariatu frarcuskego . Tow. 
Lafont ę  odkreśiiwszy, jaide zmagania się orze- 
chodżi prolietaryat francuski ze swą reakeyą, 
stwierdził, że pomimo prześladowania; socyaĘ- 
st-czny truch francuski potężnieje. Tow , Lafont, 
witając p role tar jaj polski zgromadzony w  "R. D. 
R. iŃ. S., pragnie doczekać chwili; kiedy prole- 
taryat polski łączrie z francuskim, walczyć będą 
o  wspólną sprawę wyzwoleni? — rewcPucyę spo- 
etóną.

Następnie rozwinęła się djyskusya nad refe- 
ratunt ow. Jaworowskiego, u której zabrali głos 
liczni [towarzysze.

Poczerni

PRZYJĘTO JEDNOMYŚLNIE NASTĘPUJĄCE RE- 
ZOLUCYE:

Warszawska, R. D. R. w ołecnyrn, ciężkim dis 
k;aju ,‘moimenioie a teku w ojsk bolszewickich, pod' 
vocfzą carskich generałów na nasze ziemio, —-
stwierdzą.

‘1. IR. D. R. N. S! wspólnie z  FPS. prowadziła 
etkcyę |za zawarć :cm  pokoju

Że Ido rokowań pdiojow ych  nie doszło, winję 
za to  uonosi nasz Rząd i klasy bńrżuuzyjne

R. (D. R. N. S. zobowiązuje Komą Wykj. braz 
zwraca się d o  ĆKW. PPĘi i klubu posłów  PPS. by 
wi obliczu proletaryaiu świata ca łego daiej prowe- 
dtili jak najenergiczniej akcyę za wszczęciem ro ­
kowań po3rojowy eh.

2. R. D, R. N, utwietncfoa, iż o b r o n i ć  
k r a j  p r z e ld  n a j a z d e m ,  u r a t o w a ć  n i e ­
p o d l e g ł o ś ć ,  O r a z  u c h r o n i ć  k r a j  o d  z g u ­
b y  e k o n o m i c z n e j  m o ż e  t y l k o  r z ą d  r o ­
b o t n i c z o  - w ł o ś c i a ń s k i .  Takicgio rzącfu do­

maga (się R D. R. N. S., jakr reprezentantka kla­
sy pracującej.

3 (R. D. R. N 3- stwierifża, iż n a j a z d  j e s t  
z a p r z e c z e n i e m  w o l n o ś c i  i s o c y a l i  
z  mul. 2>ez niepodległości nie można zdobyć władzy 
dla ludu. R. D. R. wzywa robotnków  miassa 
W arszawy, by w o b e c  n a j a z d  u g e n e r a ł a  
B r o s i  ł o w a  i B u  d e n n e g o , b y  w o  Dec g r  o-  
z y  p o d b o j u  k r a j u  n a s z e g o  p r z e z  w o j ­
s k a  R o s y j s k i e ,  z j a k n a j  w i ę k s z . e r n  p o ­
ś w i ę c e n i e m  w s p ó ł d z i a ł a l i  w o b i o n i e  
kjraiu

Rodziny żołnierzy ochotnikowi * m w aliiz ’’ po­
winni otrzymać zupełne zabezpieczenie bytu od 
państwa i gminy.

4. Obroniwszy niepodliegłość, robotnik chłop 
zażądają jiak najszybszego wcielenia w  życie wiel­
kich reform społecznych — Ziemi dla cmopa, 
wyzwolenia pracy j!Jla robotnika.

N kcb żyje obrana kraju trzeci najnzdom! 
Niech żyje rząd robotniczo włościański!
Niech żyje ' pokói sprawiedliwy i demokra­

tyczny!
Niech żyje Polski lud1 
Niech żyje socyalizm !
Oprócz tego uchwalono:
1) W j R. D. R. N. S* żąda od  władz Wysiania 

na front fcjjp walki z grożącym  krajowi najazdem 
rasyjskege isnperyaHzmu, polłcyi konnej warszaw­
skiej i iszkoły Dodlcomlsarzy policyjnych, którzy 
ha placu Teatralnym “ bohatersko^ kłuli bagneta­
mi bezbronnych robotników.

’2) tłomóga się od  Rządu usunięcia z kraju 
reakeyonistów rosyjskich,' których w  chwil; wab- 
ki|z (Rios; ą należy traktować, jako w rogów  Niecod- 
togłości (polskiej, zafc również wszystkich ,b. car­
skich “oficerów , służących w  armii polskie i za j­
mujących stanowiska rząćbws. (
4 3) W o b e c  próby pogwałcenia 8-godz. dnia
i (angielskiej soboty R. D R. N. S. uc*Twalk: 

aj należ} twardo stać na sranowrsku S-gotfr 
dinia (pracy;

b) p  fie obrona kraju wymaga przedłużarra 
dnia pracy, winno to się odb-rć w  porozumieniu 
'z jdHegncyą fabryki lub związkiem zawodowym.
; ”4) poleca delegatom wyjaśnianie sytuacyi p o ­
litycznej, oraz podejmowanie uchwal w  myśl sta­
nowiska IR. D R. N. S.

OBYWATELE RODACY! v 
N^^zetnik państw^' . Naczelny W odż wzywa 

Was w  imieniu Rady Obrony Państwa do do­
browolnego wstęoowania w szeregi armii, celem 
stwierdzenia, iż za Ojczyznę każdy w  Polsce z 
własnej Woli gotów złożyć krew i życie.

Armia, która pón-staje ze zgłaszających się 
ochotników, musi' mieć zapewniony nai^ardżiej' 
potrzebny nerw życiowy — ł ą c z n o ś ć .

W  tym  eSlU wzvwa się wszystkich, którzy 
służy11 w  b. armiach eaborcz-cn, lub też w  W o j­
sku Polskiem w  bddżiiałach telegraficznych', 
wszystkich, którzy pracują przy telegrafach1; ra- 
dii te!egrafach i  teł' fonach, młodzież szkół prze­
m ysłowych i wyższych szkół technicznych (Po­
litechnika) cło wstą-lenia w ozeregi w ojsk łącz­
ności. Każd|y z wsłęptrfąeych m oże służyć w e­
dle kwa-tfrAacyi 'Ciświade; cnei gotow ości w for. 
macy' telegraficznej, radiu telegraficzniej lub też 
ielefonoznei

OcLctńcy, chcący wstąpić ao fonmrcyi wojsk 
łacznosc ,\v inni się zgłaszać w referacie łącrnoś- 

(D O G. plac Bernardyński L. 6 schody nr. 
1  |odz. 8— 13-tej.

Referat łączności D O. G. Lwów.

STOWARZYSZENIE ASYSTENTÓW POLITECH­
NIKI LWOWSKIEJ 

powzięło na ogólnem  zebraniu dhra 10 ijDca 
1920 ń^tępujące uchw ały:

1) O gół konst.ifetorów, asystenftówf i adiun­
któw Politechniki ! 'v o rrskiej w zrozumienfe chwi­
li: • i z  uwag5 na odezw ę R. O. P, w  porozumień?}! 
z ,gronem profesorów  jętko władzą przełożony 
zgłasza pię db  służby czynnej w  ann;i ochotni­
czej.

2) Powyższa uchwała obowiązuje bezwzglę­
dnie wszystkich asystentów konstruktorów szko­
ły  Politechnicznej w e Lwowie.

3) Fundusze Stowarzyszenia oddaje się nł  
Pożyczkę iO'dnodlzeńi a.

4) Adresj' kolegów służących w armii należy 
przesłać dla utrzymania enddenicyi na ręce W y ­
działu Stowarzyszenia Asystentów Pol. lwowska.

Przewodniczący Stow. /asystentowi, 
foż. MII ASZEWSKI.

SLDZBA (SANITARNA OCHOTNICZEJ ARMII 
ODDZIAŁÓW MAŁOPOLSKICH.

Wszystkich lekarzy wolno praktykujących: 
zwłaszcza b. seicundiar'-uszów- szpitali, wgywatś

do wstępowania d o  służby sanitarnej Armji o- 
cnotr.iczej. Niech starsi lekarze zastąpią po szpa 
talach cvwanych młodszych, obowiązanych] do  
siużóy ‘wojskowej. b y l: lekarze wojskowi, niezdol­
ni d o  srużby przy oddziałach bojowych, niech 
Się (Zgłaszają, by zastąpić młodszych w  oddzia­
łach garnizonowych. Sanitaryusze. zwłaszcza ztkfi- 
pi d ó  służby w  polu, zgłaszać się wińni bezzw ło­
cznie.

Służba (sanitarna potrzebuje natychmtasi. bie­
lizny, mundurów; plecaków; chlebaków: paądvi: 
toriuslrów, flaszek polow ych; nożyczek iiiaterys- 
łćw  opat-unkowyth, w ogóle wszelkich sort ekw i­
punkowy cli wojskowych. Niecn każdy przeszuka 
sw ój fdiomj a z pewnością zuajdzie iiezne przed­
mioty ekwipunku wojsltowego, taa. ouecnie p o ­
trzebnego

Natychmtasi potrze os kilku pa: koni z w oza­
mi-

W e JLwowie zgłaszać się i składać należy 
w szysto? datki w  koszarach Jabłonowskich. Po 
prowincyi w  szpitalach W ojsk Po'siiich z prze­
znaczeniem tl"a srtiżby sanitarnej Annii ochom^czej' 
Małopolskiej.

Dr WĘCRZYNO^YSKI Mjr- lek.
------  i

INŻYNIEROW IE ZAGŁĘBIA N AFTOW EGO 
grupujący się w oddziale Tow . Politechnicznego 
W Borysławiu, oddali ochotn iczo wszyscy swe 
usługi dla obrony Ojczyzny, zgłaszając się gre 
m ialn-e —  bez zastrzeżeń —  w D Ó G., gdzie 
poszczególne Dowództwa porozdzielają ochotn i­
ków wedle ich  osobistej technicznej kwalifikaeyi. 

—•»*—
INW ALIDZI PO La CY I

Ojczyzna n sza od chw ili odzyskania wo l ­
ność: do dnia dzisiejszego wzm aganiu się z ze- 

j wnętrzuym i i wewnętrznymi wrogam i p o w o ła ć  
w  szeregi najlepszych sw ych synów, jednaku- J  woź wróg dotychczas niepokonany i grozi nam  
zalew, k ióry pod  fałszyw ym i hasłanr gw ałci 
najświętsze prawa ludzkości : kultury narodów-.

Przeto wzyw am y W as wszystkich, którym  
j dobro Ojczyzny leży na sercu do jaw ienia się 

aa W iecu , który odbędzie się dnia 14 lipca o 
J godz. 6 wieczorem w , lokalu Stpwarzyszenia 
I przy ul. O chronek i. 1

W . Stawarski, sekr. A, Maguder, przewodn.
R Szeliga Harasimowicz.

■ADWOKACI LW O W SCY ZGŁASZAJĄ SIĘ DO 
i SŁUŻBY.
J . Prjzyflyu.n  Izby Adw okatów  zaw ndastft. t e  

wszyscy adwokaci i kandydaci adwokatury od­
dani zostali na podstawie jednom yślnej uchw a­
ły  plenum  W ydziału  powziętego na dniu 10 

1 lipca 1920 do rozporządzenia Naczelnego Do­
wództwa względnie tut. D. O. G.

Za.azem  wzywa wszystLbh, którzy już 
-wstąpili do służby wojskowej, aby bezzwłocznie 
iom eśii o tern do Izby ul. Grodzickich 1.

W yozrał Izby urzęduje w perm anencyi od 
12 i p ó ł !o  1 i pół i od  godz. 7 do 8 w ieczo ; 
rem ul. Grodzickich 1.

ODEZW A DO LW O W SK lŁH  AKADEMIKÓW ;!
W  w ykonaniu rozkazu D. O. G. Lw ów , któ­

re ob jęło władzę nad wszystkiemi orgauizacya- 
mi o charakterze pom ocnicze w ojskow ym , wzy­
wa się wszystkich kolegów, słucnaczy wyższy ih  
uczelni (Uniwersytetu, Politechniki; Akauem ii 
W pterynaryi, Szkoły lasowej i Akademii h a c- 
oiow ejj we L w ow e , przebywającycn obecnie na 
prow incyi, ażeby bezwłcczniu zgłosili się do 
atużby w armii, ewentualnie w  m iejscow ych 
organizacyach. w chodzących  w skład O chotni­
czej Legii Obywatelskiej. Koledzy, p izebyv.ają-y 
poza obrębem  wschodniej Matopolsai, a więi w- 
m iejscowościach, gdzie nie organizuje się O. L.
O. mują natychm iast przybv< do Lw ow a i 
zgłosi" się w  egzekutywie akadem ickiej, o ile 
nie zgłosili się do służby w armii.

Sekretaryat żeński egzekutywy akadem ickiej 
wzywa wszystkie koleżanki, studentki uniwersy­
tetu lwowskiego, przebywające obecnie na p ro ­
w incyi, ażtby w  m yśl odezwy Naczelnego W o ­
dza i rozkazu D. O. G. zgła szały się natych­
miast do służby pom ocniczej w m iejscow ych 
K om endach w ojskow ych, względnie Organiza­
cyach  w ojskow o obywatelskich.

O dnośne poświadczenie będą bezwzględnie 
jryrragane urztr wpisach.
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WERBUNEK DO ZW IĄZKU STRZELECKIEGO.
Związek Strzelecki wzywa wszystkich oDy 

wateli, którzy chcą  ob jąć służbę ooyw atelską w 
mieście do masowego wstępowania do Związku, 
który taką służbę organizuje:

Lokale werbunkowe Związku Strzeleckiego 
L w ó w ;

1. Kom enda Związku Strzeleckiego ul. Osso­
lińskich 14 II r  od  9 do 1 i od  3 do 7.

2 Dla kawalerzystów i artyłerzystów, szko­
ła św. Anny od  10 i pół do 1 i od  3 do 0. 
Kierownik o c . Hunka Stanisław, b. organizator 
I oddz „Y vilków “ .

3. Firm a Sokolnicki i W iśniew ski, pl. Try 
banałska od 9 do 1 i od 4 do 5.

4. Szkoła Sztaszica, żeńska, Podw ale, od  4 
do 7

5. Szkoła Konarskiego, ul. Leona Sapieny, 
od 9 do 1 i od 3 uo 5.

6. Szkoła św. Elżbiety, ul. Zielona, ud 9 do
1 i od  3 do 6.

Tym czasow ym  kom endantem  na Okzęg Są­
dowej W szn i został' zam ianow any ob. Torski 
Rudolf.

Adres : Biuro werbunkow e Związku Strzelec­
kiego Sądowa W isznia.

Rmt KRYNICKI TADEUSZ ob ją ł dow ództw o 
jazdy przy detaehem ent rtm Abrahama.

Koszary chw ilow o mieszczą się w szkole So 
bieskiege 1 bram ę, II piętro, przy ul. Zrm ar- 
stynowskiej,

W szyscy  członkow ie b. Polskiej O rganizacji 
W ojskow ej, bez wzgiędu na swe zgłoszenie w 
innych oddziałach ochotniczych, zam eldują się 
w Kom endzie placu P. O W. ul. Krasickich i 
w środę 14 lipca o godz. 10 rano.

B o is z e w ie t ’  t h e s  p o n o w n i e  z a w r z e ć  
u k łs d y  k a n a ło w e  z  A n g l ią

LYON. 12 lipca (Pat.). Bcciio. Jak donosi 
„Petit SeurnaV* z Londynu rząd sowiecki oka­
la ł gotow ość wejścia ponow nego w uałaay z 
-ządem angielskim w celu podjęcia stosunków 
handlow ych odpow iednio do rosow ań z Krassi- 
nem. Rząc sowiecki akceptuje w aj-u n ki stawiane 
przez Anglię — m ianow icie natychm iastowy 
powrót jeńców  angielskich, wstrzymanie się od 
wszelkiej propagandy w obec Anglii oraz uznanie 
pewnych długów.

W ARSZAW A. 12 lipca (Tel. w ł.) Dziś wy 
słał Gziczerin radio, te nawiązuje z Anglią sto­
sunki ekonom iczne. Jutro przedłoży je  L. Ge 
orge radie najwyższej

. - r-rnU”—* ' t ' i

Układy jm*ojswe między Anglią a 
Rtsyą bolszewicką

LYON. 12 lipca. (Pat.) Radio. Z Moskwy te­
legrafują, ze w obec pragnienia rządu angiel ­
skiego, aby doszło jak najprędzej do pokoju z 
Rosyą res^sfti rząd sowietów aftcepm je za sa ­
dy UBtalone w m em oryale z 5 lipca, doręczonym  
przez a n ie ls k i rząd prezydentowi rosyjskiej de 

>acyi Krassinowi. Te zasady mają stanowić 
Todstawę ugody Rosyi z Anglią, która będzie 
przedmiotem pertraktacyi m ających się rozpo­
cząć n iezw łoczn ie !

utąd sowietów zgadza się nr proponowane 
dzief zawieszenie broni i wyraża na
szczell 5C to zaw*eszen*e broni doprowadzi do 
przeć.w"10'0 Pokoju. Równocześnie protestuj, 
rów  zan ' VcSty on o^'ai,*u rzetelności jego zamia« 

’ pe,Vt,iając, żt pragnie pokoju z Anglią.

'  b o l s z e w i c k i e  w k r a c z a ją  d o

PARYŻ. 10P°hmÓ m PE rS^  ,  •
z Teheranu, w lą £ J * avas') W edług don ,es.en
szewickie w kiik» 5 znojvu oddziały bal-
“ S i e g o .  "

nasze we&rifcd bohaterskich 
walk, odpierają |aial«I' bo^caD irJiib.

/ C o m u n t k a i  s z t a b u  g g m r a t m g ® .

Z dnia 1? lipca, ' ,
Na południe od Święcian ożywiona 'działal­

ność wywiadowcza. W  rejonie Mołoaeczna wreK, J
zacięta walka. Oddziały nasze odstępują krok z t 
krokiem w ciągłej walce z zajadle atakującemi 
dywizyami nieprzyjacielskienii. A '?

Po ciężkiej nocnej walce, nieprzyjaciel zajął 
Mińsk. Nasze wojska zgodnie z rozkazam : w yco­
fały się na zachód od tego miasta. Na południe 
i wschód od Mińska grupy naszych wojsk pod 
dowództwem pułk. Kaliszka w zaciętych walkach 
z atakującymi odrtzjałami przeciwnika, zadały 
mu ciężkie straty ósm a djjmizya srrzelcóro SD- 
•vieekicfi została w tych walkach prawie zupeł* 
nie rozbita. 36*t9 pułk tej dyw izji, który prze­
darł się na tyły naszej grupy, został przez dwa 
nasze bataliony wzaz z jednym  szwadronem 
doszczętnie zniszczony

Wa Polesiu oddział 35 p, p. zdecydow anym i

kontratakami, rozb ił w rejonie staeyi Ftyez ata­
kujące kolurrny boisgeTiefue. a nasiępnie przy 
pom ocy rezerw i pociągu pancernego zajął bud­
kę kolejową na w schóa od Myszynki, zmuszając 
całą grunę boiszeroicka do panieznej ucieczki.

Aiaki nieprzyjacielskie, prowadzone przy po­
m ocy statków pancernych wzdłuż Prypeci w re­
jonie Tetrj kowa i Grodyszeze, rozbiły się o  opór 
naszych oddziałów'. 2b-ty p. p. od o ił zaciekle 
ataki bolszewickie, prowadzone na m iejscowość 
Mula W erbeza, na zachód od  Sam. Pułk ten 
przeszedł nastęDnie do kontrataku i znaczne 
wziął zdobycze wojenne, których jednak nie zdo­
łał wywieźć z powodu braku środków  transpor­
tow ych. f t '

W  rejonie Równego nieprzyjaciel po klęsce 
poniesionej 10 b. m. zachowuje się bardzo bier- f 
nie. Dalsze ataki niepiżyjacifcla1 na Dubno od 
parto. Na południu ożyw iona dzałalność wywia­
dowcza.

; --------------  r̂ f ? r  r~r

£ ie  r>»frIIsfa p[«:Li:s»vfu wth Siąsknaciiess;*,,?
W AAR3ZAW A tl 2. 1 pca (tel. wł.). Benesz dwa 

razy konferował 7, Grabsuim w  sprawie rozwią­
zania sprawy (Śląska Cieszyńskiego. Słychać, że 
obie strony zgodziły się na zrzeczenie się Dlebjs- 
cytu, (wobec czego Radia najwyższa rozstrzygnie 
tę- pprawę. ,

! PARYŻ (12. lipeć (Pat.). Ze Spa donoszą żż 
R adi (najwyższa przesłała konferencyr ambasa­
dorów  (uchwalę dotyczącą Śląsku Cieszyńskiego 
Rząay jjpaiski i czechosłowacki cofają się wobec 
trudność jakie nastręcza pJeoiscyt; przewidzia­
ny iw traktacie pokojowym.

Konferencja ©rabskiego z aliantami
PARYŻ. Mavas 10. bm. Dziś rano polski pre­

zydent (ministrów Grabski odbył lonJfcrencyę z 
marsz. Faciieim, na której por<xjuauewaiui się co  
dc ( z a r z ą d z e ń  m a j ą c y c h  u m o ż l i w i ć

p r z y j ś c i e  P o l s c e  i  p a m o c ą .  Następnie p. 
Gratrsk' (poi ozumiewal się z min.strem Benterzem 
c o  (do Siąska Cieszyńskiego

A n g l i e  ż ą d a  o d  P o la k i  W iln a  d la  b * tw y .
„Times* z 5 bm podaje następującą sensa­

cyjną w irdcm ość: i
Rząd angielski wyraził życzenie, aby Polska 

uznała nie] odległość Litw y wraz z W ilnem  i 
aby starała się wejść w przyjazne stosunki z 
państwem litewskiem.

. I — — <
PARYŻ. (Havas.) Z p o ro d u  svtuacyi na fron ­

cie polskim wysunęła się sprawa polsko rosyj­
ska na pierwszy plan obrad dyplom atów  sprzy- 
mieszonych w Spaa. L. George prowadzi w dal­
szym ciągu rokowania z ( Krassinem, przytem 
żąda zawieszenia broni > z Polską, a w razie 
o  Ijdr>\vy ze strony bolszewików, udzieli An­
glia Polsce najwybitniejszej pomocy.

— —•
PARYŻ. (Havas.) Odpowiedź na noie Czicze- 

rina zawiera dwa następujące warunki: Uznanie 
długów rosyjskich i zrzeczenie się  wszelkiej 
pronagandy na ziemiach iirperyuir angiel­
sk iego .

A m e r y k a  c h c e  ciae (? o 1-sp-ę p u m c c * ?
„New Yoik  Am erican“ donosi, że na Zgro­

madzeniu polsbiem amerykański ministei 'w o j­
ny, Baker, oświadczył, że armia polska posiada 
ogrom ne znaczenie dla Europy. Pomiędzy Re­
nem a rosyjską armią czerwona mem? nic 
o p ró c z  nnril polskiej. Jest rzeczą wielkiej 
wag?  militarnej, aby poprzeó tc armię nie- 
tylivO jako armię, ale też starać się o to, żeby 
duch te ’ armii stał wciąż na tej samej szczytnej 
wyitiosłości.

PIŁSUDSKI PRZEKAZAŁ DAR NARODOWY 
PRZEZNACZONY p L A  NIEGO NA CELE OBRO- 

; NY OJCZYZNY.
W /R S Z A W A  42. lipca (Pat.). Naczehuk Pań­

stwa przesiał do głównego komitetu daru na- 
lod ow cg o  dla Jozefa Piłsudskiego następujące pi­

smo: Powiadomiony o  afeeyi komitetu w  sprawfc 
zbierania funduszu mego imienia, zwracam- się 
dlo (głównego lromitotu z prośbą, by sutny zebrane 
dotychczas ,zosłały w zupełności i nizwłocznie 
przelane ido kasj min'SterXtwa SDraw  wojskowych 
n a  pi e l e  z w i ą z a n e  z o b r o n ą  O j c z j z n y  
i z a o p a t r z e n i a  w d ó w  ;i s i e r o t  p o  p o ­
l e g ł y c h  o f i c e r a c h  i ż o ł n i e r z a c h  w o j­
s k a  p o l s k i e g o .  Zarazem uważam sooie za 
miły obowiązek w w azić moje serdeczne podzię­
kowanie za życzliwość dfe mnie, pracę i ofiarność 
wszystkim ofiarodawcom daru narod-ovrego, a -w 
szczególności człornsom komiteńj głównego^ ko­
mitetów (dzielnicowych i prowincyoralnych.

: - Józer PIŁSUDSKI.
- ii —

\JJ obronie
W ILNO, 12 lipca (Pat.). P o d ‘wpływem  wia 

dom ośei z frontu, W iln o  ujawnia zdecydowany 
wolę obrony przed nieprzyjacielem. Dowództwo 
wojskowe, raaa miejska cały szereg organiza- 
cyj społecznych wydały odezwrę naw oiujam  
ludność pod broń. Do biur w erbunkow ych na­
pływa m nosłwo ocholn ików  obojga płci j I ‘o 
krótKiem przygnębieniu, panuje w m ieści' zu­
pełny sposój.

  --
Pod znakiem werbunku.

W ARSZAW A, 12 lipca (tel. w ł.) Warszav?a 
pozostaje pod : znaKiem akcy; werbunkowej. 
W czoraj odbyło  się w podwórzu domu gdzie 
mieści się Rada Robotnicza olbrzym ie zgrom a­
dzenie. Przemawiali Daszyński i Jaworowski. — 
C. K W . uchw alił urządzić takie zgromadzenia 
v, całej Polsce.

f t f t ó ę t a j n t y  © p ] 8 B 3 s o y t a c h !
D a tk i p r z y jm u je  K o m ite t  O b r o n y  K r e s ó w  
Z a e b o d n ie b ,  b w ó w ,  p la e  n r .a ry a e k i 1.
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J f o w m y  ,? 'dn ia.
LW(H 13 lipca.

.CHOCHLIK* LUDWIKOWSKIEGO v ogrodzie 
jezuickim: „Kleptomania’ , komedya; .Miecz DamO' 
i lesa*. iarsa. Tańce. „Fox trotte* i inne nowe sola. 
Po :zątek o  godz 8 mej wieczorem. 894

— —
TEATR \RT.-LIT. („CASING DE PAR1SM UI. Re - 

. ma 3. — Zupełnie nowe program z Michałowskim, 
Wandyczcwą, Ochrymowic/ein oraz innymi. Farsa w 1 
1 akcie „BongoutŁ — Początek o g. 8-mej 

— —
TEATF W ODEW ILOW Y po pow rocie db 

Lw ów ? dziś rozpoczyna dalsze prze^-stawienijat 
Program (dzisiejszy ooejm uje W esołą operetkę 
"W esoły  Karawaniarz", oalet "i czść solową z 
p. Dracową na czd e . Btety wcześniej db nabycia 
w  biurze .ilzienników 'Sotioic wskiego ul. Jagiel­
lońska II. 7.

— —
ZW ORKA iNA CELE W SZYSTK O  DLA FRONTU".

Dnia 15. lipca odbędzie się zbiórka uliczną 
na (rzecz “ Wszystko dSa Faontu". Panie, które 
zgłosiły się: db pracy, raczą stawić się w  lokalu 
Związku “ WszysFco dla fion tu " plac Ałtademic- 
m  li, 1 Xv godz. 10—lA ]̂ i o d  4—7-ęj w e środę, 
celem przygott waniu odznak. Puszki ’vydawać 
się będzie tamże w e śnotife fruędizy 5-tą a 7~mą 
popołudnia.

PODATEK OD OKIEN
Nile (czas na słow a! W zywam y was db czynb 

Złóżcie podatek dobrowolny 2 marki od oraia 
na jrzacz hołnieiraa walcz yoego. Składać w  Se- 
kretrryacfe Związku Stowarzyszeń Pomocy dla 
Żołnierza Polskieóc , pod! nazw2 “ W szystko dla 
frontu", pmc Atcadetmbki I. 1. kv godz. od 10—1-ej 
przctSpoibdniem i od 4— 7imj popołudniu.

K s. iĄliney 1> i s k u p  H r  y u i d w l c f c i  z  W i l ­
n a ,  będąc w  przejeździć we Lw owie; poczuwa 
Się (do obówiąjżtóu! i skład r •'l.OOC maren podatku, 
wyrażajac żal, że wifeflr1 i jśfteb biskupi nie pozw a­
lają A lu stanąć w szeregu 

 ♦■+--
RABKA, SZCZAW N7CA; HOŁOSKC; SZKŁO. 

Młodzież (szkół średnich i (powszechnych obu etc., 
przeznaczona przez lekarzy do kobnii leczniczych 
w  iRabce, Szczawnicy; HołOśki i Szkle; ma się 
Jawić w e  środę 14. linca o  10. przednołudniem 
w  Dzwole A. Mickiewicza ul. Rutowskiego.

"C Z W Ó R K A ' m  USŁUGACH ARMII. W e 
środę (dnia 14 lipca urządza "C ZW Ó R K A " z 
Andą ICtsehmaiiTi, Sewerynem Michałowskim;

• Markiem Windlbeimemj i  fefcfi-mpeyiem Crwiczemi, 
| szereg lotnych koncertów po większych resinuu 
racyach !> (kiai dararach Lwowa. Całkowity dochód 
orzypadiiA celom  annii ochoto czej.

NOW Y DYREKTOR P o l s k i e j  K r a j .  K a s y  
I P o ż , Dr .  J a n  K a n t y  S t e c z k o w s k i  objąć 
mia urzędowanie w  połtr/ie  sierpnia.

W YROK W  SPRAWIE BRZE2AŃSKIE.J. — 
W czoraj rano trybuniał ogłosi? wyroi, m ocą któ­
rego uznane oskarżonego Iwana M alaka winnym 
(zbrodni gwałtu publiczrtegto z (por. 87 u. k. Va bez­
prawne internowanie ludności praskiej i podbu­
rzanie ludność5 ruskiej przeciw Polakom i ska­
zany Szasta1 na , dwa łata ciężkiego więz,en^a, ob- 

strzonego postem oo  miesiąca Do kary wliczo­
no areszt śledczy cd  4. stycznia br.

Zażalenie nieważności wniosła równocześnie 
obrona | prokurator.

M (S, O. NA ULICACH MIASTA. Niewiasty i 
feiec' poczęły juz się obaw iać i drżeć ze sł-aehu, 
a przyczyną tego jest strzelanina M SOwców nocą 
p o  ulicach miasta. W  jednej ulicy bocznej od  
ul. Gródeckiej, noca po *l-szej godjziróie paru 
tych panów wystrzeliło pod1 jedną realnością, 
poczerni izbiegbi. Na to hasło poczęli ich koledzy 
na 'innych ulicach gorącą strzelaninę która tnva- 
!(a Iz guzorwuinai db rana. Tiajk te® i by  we co  nócy.

WYMORDOWANI CZŁONKOWIE MISYI A- 
MERYKAŃSKIEJ, Jak prze d; kffltu dniami donie­
śliśmy, yv *r >d.ze do Ploskirowa zostali zamordo­
wani itztoirkowie ijj-isyi amerykańskimi. W  taj 
sprawie Wyjechał na wschód dir. Lew i spra­
wdził że zamordowano również p. Grossmana, 
zamieszkałego w  Tarnopolu a sam ochód i całą 
gjotowkę tanKaoecano.

„DZIENNIK LUDÓW,Y"

JAK TOPNIEjĄ MAGAZYNY W OJSKOW E? 
P. Marya W ernerowa, zarn. przy ul- Zaścianek
1. (17, wczoraj z rana wywiesiła na balkonie m o­
kre prześcieradło. Po pewnej chwili spadło on o 
na <poJwó!i1ZJ i (fiu iznMo jak kamfora. Podczas, 
poszukiwania za ńiam, inspektor pet Dos ml w 
mieszkaniu Anny Pasżkowej odnalazł mnóstwo, 
rzeczy wojskowych. by ło  ta około 80 worków 
całych i poprutych, 19 kawałków śSGry z po­
ciętego now ego pasa maszynowego. 10 i p o ł kg. 
skóry (twardej; i (rniękikie) i oboro 40 różnych 
części płótna, bielizny, mundurów, kocuw ;fp. 
Rzoczy ,'te przez 8 miesięcy kradła córłca P. Ju­
lia. licząca lat 24, która była zajęta w  magazynie 
wojskowym “ T abory" przy ul Janowsłdej. Z e ­
znała ona, że j e j kofeżanłoa N. N. namawiała ją 
do  ijcradzieży i k|ama ‘kradła. Rzeczy te zdepo­
nowano a,a nblkiyi, zaś Julię P. m^esztowatfc.

MONOPOLE PAŃSTWOWE. Polski monopol 
środków głodzących w  Loguiminle rozsyła do roz- 
sprz<daży toryginalne piakiecik, z sacharyną, za­
klejone (opaską, w których zamiast 100 znajtkijć 
się rtyliko o d  45 do 65 tabletfek ..ego surogatu). 
Podobne (psikusy urządza i państwowy moniopcIT 
tyforuowy Ostatnio w wyginaLnych zaklejonych 
oaczkach Papierosów "D iw a" zamiast 109 znaj­
dowało isię erze ważnie S5 bab 86 papierosów, 
które 'w dodatku klejone były cuchnącym klejem 
zaś Ityton przeważnie był spleśniały Urzędy te 
podlegają kontroli p. Grabskiego. Koniecznym 
jest, by  p. minister G. znalazł czai. na wglądnieeie 
w  gospodarkę tych zakładów! <

NIEBFZPIECZNA BAJURA. Jak, uż podawa­
liśmy, na Francówce obok i ł .  29. Listopada; 
znajduje ( f ę jama w  starej cegielń5 długości o- 
kofo 60 m. a szenckiaści 20 metró^w, a której głę­
bokość (sięga do 10 metrów.
Ub. (roku utopił się tu pewien stUdbnt, a 6. b. nu 
{żołnierz N. Wiszniewski. W czoraj dopiero zwło­
ki §tjgo wypłynęły na w ie rch  i straż pożarna 
wydobyła (je z wody. W  czasie tym gtomudy 
chłopaków (nie uważając rva g iożące niebezpie­
czeństwo życia, zażywak kąpłeli, c o  leż stale 
się (odbywa. Należy koniecznie by władza zano- 
biegty (temlu ł jzfmusiły w łascidela tej nieszczęsnej 
bamr.) ido ogroldzenii. jej i uiaem ożlA^ni.a 
przyst-epu (de niej,

UCHA STREJKU DRACOV/N!KOW GOSPOD- 
NIO-SZYNKARS KICH. w  "Dziermtlwi Ludow ym " 
(z Pnia 6. b. m. b y ło  podane, że tow. FinkeL 
feteii. (Wnóz z aonją pracował w  kuchni jarskiej 
przy (ul. Trzeciego Maia. Onegdlaj na żądanie tow. 
Finke&teina od  by i się w Związku sąd koleżeń­
ski (w tej sprawie, gdzie F. udżr/wodnił; że pra­
cow ał Wyłącznie wraz z żoną we własnym bufe­
cie, a  tam samem zarzut łamisftrejku nic dotyka 
go. przy tęj okazy i now. F. złożył 10C marek 
ha oele organiizacyi.

Równocześnie Związek prac gosp.-szynk. po 
dbćhodaeniach (stwierdź?, że zajjcia  w  dniu straj­
ku iw cukierni p. Zalewskiego iprzv ul. Akade­
mickiej i w  rest. “ Zakopane", nie były takie 
!jlak t i  z  razu podały fc£zi*!nr|ikl. P . Zalewski, jakoteż 
■>vłaściciel irestauracyi "Zalop-ane" nie byli ob e ­
cni w czasie intęrwencyi tam deiegafiów zwią- 
zku to  leź  i nie groził, ptjooimu aresztowaniem; 
które w cale nie miało miisoa,.

Z  (KRONIKI W YPADKÓW . P Jan Kaszuba J i- 
czący  i cl SE, czyszcząc 'ulic? w  meiwuJdbmj sposób 
dostał się pod nadjeżdżający w óz tramwajowy, 
który .go mocr o kniib .zyował na całtm  ciele.

P. 'M o ia ! Sawei lat 32, w ioząc mąkę; został 
przyciśnięty Wozem tramwajowym db swego w óz­
ka, przyczem odniósł obrażenia wewnętrzny

Marina Druck, lat 29 knpiec: wskutek kłopo­
tów  materyalnyeh ponad", w  zdenerwowanie i w  
zamiarze Ipamobóiczym skoczył z III. piętra przy
u . Kościditiej 1. 3. na chodnik. Druck odniósł 
obrażenia ;wev/nctrzi/i i gatamanie nodstawy 
czaszki.

TjeowM Seitel', *af 8; upadłszy na ^Wj“sokbn 
Tamku iztomał prawą i.ogę.

''Vład. Jagiełło lat 15, bawiąc na kolonii ttijej- 
skich Sierót w 'firouchowicach, wsadził lewą rę­
kę rw tryby koła przy studni, przyczejm urwało mu 
tiwkowe udzieliło pierwszej „trmccy. zaś M. Dru- 
■patec. W e wszystkich . .^ypadikacł- Pcgotow ie ra- 
cka od w cz io n o  do szpitala na dalszą kurację

KRONIKA (POLICYJNA Z  PROWINCYI. No­
cą jra 11. b:.r. we wśi W ola W ysocka pow. żół- 
ku.wsmego izamo. dawano .leśniaka Musułaja Ca-
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ky-KŁ Na miejsce wyjechału ketonsya pohcyjno-są- 
diovę a.

W  Dmytrowicdch pow. lwowsidego onegduj 
nocą twybuchł groźny pożo'r Spaliło się 9 zabu­
dowań przeważnie wraz z zawartością, wartości 
około 200.000 marek. Budynki te były ubezpieczo­
ne pd' ognia tylko na sumę 15.030 marek. .

Ostatnio (noca skradziono w cegielny ks Ra­
dziwiłła w  Sokolnikach pas maszynowy długoś­
ci ii 6 metrów, wartości 20.000 koron. Piotr Mur- 
czak, !zam. w  Mikoiajowie nad Drliestrem skrauł 
Janowi 'Gawłowi we wsi Radziejowie parę koniv 
wartości 40,000 kor. oraz w óz Stefanowi Geru- 
sow i w ait. 10,000 kor. Poszkodowani zdołali Mur- 
ezaka podezan ucieczki przytrzymać, którego o'd- 
daii w  rece pohcyi państwowej.

ARESZTOWAŃ JA Z A  KRADZIEŻE. Józef 
Wiński, /liczący lat 27, skradł na dw orcu głów ­
nym, koło magazynów amerykańskich, pewne - 
mu żotnieizowi plecak z bielizną. "Jjęto go i o - 
sadzono w areszc/e.

P. Laurze Gertowej skradzicno wczoraj z 
rana z  magazynu przy ul. Starozakonnej 1. 5 
dwa worki grysiku i imąki, >vart. 8.000 marek, 
i 1.809 marek gotówką. W ; czasie kradzieży ujęto 
Grzegorza Boszniaisa, zaś jego kolega nieznane­
go  nazwiska zdokał zbiedz.

Teodor Senior, lat *3, skradł z piwnicy p. 
Kaucz^ ńsfciego 16 flaszek wma. Seniora przyzna­
jącego się do kradzieży aresztowano.

Z  (DN.'A( I NOCY. Józefa i Antorfego Kowal­
skich, rolników z Malechowa przytrzymano w 
ul. Rutowskiego gdy sprzedawali srebrne monety. 
'Znalezione (przy nich 402 kor. zdeponowano ;

W  pneazkaoiu p. Abrahama Altskocka pTzy u!. 
Lwowskjąi i 68 w  Zarr trstyno „ ie  Tvybuchł ooeg- 
<faj Jpożar. który zniszczył sprzęty i gardbrooę. 
Ogień (z pom ocą sąs.adćw ugaszano.

W  Irestauracyi p. Józefa Nogi przy ul. Czar­
nieckiego 1. 12 żołnierz po? przytrzymał o  S-tej 
rano imężczyzn, lsiórzy się hałaśliwie zabawia!. 
Sprowadtono x h  do Komenay miasta.

.— — »,
RZEMIEŚLNICY C W IL N I  w ars/tatów  tabo- 

trsw. Jeno-A^ska 21. zdSńarowiaii się jednomyślnie 
(5 (dbbrowoilnie pracować p> Hwle «,odzm3 dzŁn- 
'•nfe wadCiczbowo bez żadnego wynagrodzenia 
Czyn la r  świadcząc o wysobam, poczuciu obo- 
wiąckćw DDywatishidh i gorącej miłości ofcz\- 
zny, (miecha, będzie bodącemu <c:cńętą disa innych. 
Dowedztwo (skladó»vł i  fe rtsz ;aijówT taborowych 

Ijłfzy &  O . GL Lw ów . 33—-l.

NA FUNDUSZ PLEBISCYTOWY GORNOSLĄ- 
SKI: (referat prasowy D. O. G. 209 mk.

— -
NA 6TACYĘ POSIŁKOWĄ DLA ŻOŁNIERZY: 

50 mir., dla żołnierza na froncie 50lmk.; ziażyła or- 
ganiś/racya ro b o tn iltó w  in irolh óaicrsk ich .

Dalsze dstki przyjmuje A d r i u s - r a c a  "D zi-n - 
nike Ludow ego" we Lwo ■ i : ul. SyksŁrsba i 21. 
rwMBaMWaaaaa oŝ aa B »  jnes^& sa.

ROBOTNICY SOSNOWIECCY W  CBRONIE 
PAŃSTWA.

SOSNOWIEC 30. tan. o  gddiz. 7 wieczorem 
odbył mię tu wielki wiec z inLyatywy wszystsuch 
towarzystw społecznych. W iec uchwalił następ’.’ - 
jącą ^czolucyę-

Zebrani ina wiecu we fabryce Czeladź w  dniu 
10 fcitn. przedstaynciele sfór roDOtniczych rolni­
czych i mieszczańskich wszystkich stanów u- 
diw ala ;ą:

T) dać potrzebne oehohreze zastępy d o  o - 
brony państwa;
22) pracę wewnątrz kraju prowadzić zgodnie dla 
wzet acricnia frAęjjJl 1 (Ha udsremeien-a zbrodni­
czej iagit :cyi w rogów  ł Bdrajcow;

3) wysiłki wszystłdcli kół społeczeństwa SKie- 
row ac do tego. azebj zdolnym na froncie niczego 
nin brakło;

4) jropiemń z całych sił akcyę sińadania pie­
niędzy tia pożyczkę Odrodzenia;

5) zabezpieczyć b jt  rodzinom ochotników nie 
fczekając na działalność w  tym kierunku rządu 
i m  tym celu żądać od  rady miejskiej, azeoy 
wis^ystkifc pieniądze wetoe z Ikias iniejskicU dawa­
ły p& tan cpl. i zbierały w  razie pchrzeby suecyaf- 
ne (poc?atl*;i;

6) nie -spocząć dopóki Ojczyzna nie będzie? 
zabezpieczona.
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Kwestya ®rę§g!©isi«fa na konferencyi.
w Spa.

PARYŻ, RAdio. (Pat ). 12 linca Piątkowa 
konferencva w Spa trwała od 4 v 0 —-7'30 wie­
czorem. Była ona całkow icie niemal pośw ięcona 
kwestvi węglowej. Sekretarz stano Bergman przed­
stawił przyczyny, jakiemi rząd niemiecki tłum a­
czy różnicę między cyfram i wym ienionem i przez 
kumisyę repairacyjną a tonażem rzeczywistym 
dostarczanym aliantom. Nauimcntł, że od kwie­
tnia ilość dostawy zwiększa się i w maju w yno­
siła ok oło  40.u00 ton dziennie.

Bergman oswiauczył, że Niemcy pragną tę 
sprawę załatwić ugodow o. T o  jednakże zależeć 
będzie od  regularnej dostawy węgla z górnego 
Śląska. MiRcrand w odpowiedzi przypom niał, że 
wedle traktatu pokojow ego Niemcy są zobow ią­
zane : osłarczyć około  38.0dU.U00 ton rocznie 
(dla -Francji 25.000.000. dta Belgu 8.000.000 dla 
W łoch  6.000.000).

Cyira ta w uwzględnieniu trudności, w ja ­
kich się zmajiuśą Niemcy, została zmniejszona 
nrzez k om isję  reparacyjną ao 20.000 000 rocznie. 
W  razie niewykonania klauzul węglowych, sprzy­

mierzeni w powrołaniu się na itrt 8 ust. t l  
traktatu wersalskiego przedsięwezmą zarządzenia 
które nie m ogą być uważane przez Niemców za 
akt nteprzyjażni.

— — f
SPA, 10 b. m. Ha\as. (Pat.) 12 Jipca, Po od ­

rzuceniu argum entów i propozycyi niem ieckiego 
delegata Bergmana, dotyczącyeft dostawy węgla, 
Millerand odczytał wspólną decyz ję  sprzymie­
rzonych, w  m yśl której Niemcy musza uznać 
prawo pierwszeństwa dostawy węgla dla Francyi 
w ilości 1.400.000 tonn węgla jako odszkodo­
wanie za zniszczone kopalnie oraz lOO.OGO tonn 
jako m inim um  norm y węgla dosta-czanego w 
latach przedwojennych. Dopiero po zaspokojeniu 
potrzeb Francyi, Niemcy będą mieli prawo sprze­
dawać swój węgiel państwom  neutralnym.

SPA, 10 b. rn. Havas. (Pat). 12 lipca. Sprzy­
mierzeni wręczyli delegatom nietrieck m notę z 
żądaniem całkow itego wykonania klauzul m or- 
skica, dotyczących wydania okrętów, planów i 
dokum entów.

GEastiftfwnie na fdazttrach i Warmii.
Ayitacya niemiscPa j.rzed biurem glosowania

OLSZTYN. 12 lipca. (Pat.) Głosowanie w 
Olsztynie odbyło się zupełrue spokojnie. Z p o l­
skiej" strony jednakże zauważono, że Niemcy 
Przywozili głosujących po skończeniu głosow a­
nia z jednego powiatu do drugiego, przyczem 
Panował bardzo ożyw iony ruch autom obilow y 
na szosach. Ze Szczytna donosi jeden z. naocznych 
R a d k ó w , że przy progu sali glosowania stali 
niemjęCCv mężowie zaufania, rozdając Kartki, i 
Pytali każdtgo z wchodzących, czy ma kartkę, 

kazali je  sobie okazać Gdy natrafili na 
' 3rtkę polską, odbierali ją, twierdząc, że jest 

bie ważną i dawali kartkę z napisem „Ost- 
Preussen*.

OLSZTYN. 12 lipca. (Pat.) W  niedziele w ie­
czór o godz. 8 odbyw a się liczenie głosów  p o ­
wiatami Ciekawem jest, że dziś przedpołudniem  
rozszerzano odezwę niemiecKą wzywającą g l o ­
sujących Niem ców, aby jeszcze przedpołudniem  
zńiat v iii się z oddaniem  głosów. Cci tej odezwy 
jest dotąd nieznany, Dćiś odbyło  s ę tu zebra­
nie niezawisłych socja listów , na którem m ów ­
cy żadnem słowem nie agitowali za sprawą 
niemiecką. Ganili nową politykę antypolską i 
twierdzili ż« mniej więcej za 6 tygodni ludność 
tutejsza dowie, się, co  się stanie z W arm ią i 
Mazurami, Słowa te tłumaczą w ten sposób, że 
tnowca m iał ńa myśli ewentualny streji gene­
ralny.

DOTYCHCZASOWE GLOSOWANIE DAJ .0 W Y  
NIK DLA POLSKI UJEMNY.

KWIDZYN łPat) 12. lipca: 'Wedle źródeł nie- 
inifickhh io goćh. 4-tej rano wiaidómy był na­
stępujący wynik głosowania w  Prusiech Z a­
chodnich: Razem oddanTo 99.300 ważnych g ło ­
sów  (.z tego padło za Niemcami 91 624; za Pol­
ską 7.632. Na pojedyncze otoręgi rozdzieia się 
ten (wynik jak następuje:

R-ozemberg 23.681 feł. niem. 1-074 nolrkich. 
M alborg 17 437 meto., 183 notskicli. Z dw ćch ma­
łych powiatu w wyniK jeszcze me wiadomy. Sztum 
18.289 pism., 4.829 polskich. W ynik w  1.5 gminach 
dotąd nieznany. Kwidzyn 22.215 niem., t J.CG pol­
skich. W ynik głosowania z dalszych m iejscowo­
ści (nieznany.

KRÓLEWIEC. D o goJz. 12. znane były czę­
ściowe wyniki pleoiscyitoWe następujące:

Ost"uć powiat .25.000 głosów niem. — 500 
polskich. Olsztyn miasto 10.752 nlcm. 342 polski 
B skupicc przeważnie glosy niemieckie. Małgra- 
b cw o  0913 nifto. polskich nie było wcale. Piec­
ki $1385 nieirr 1 poisk. Ostruć oow ial 866 niem. 
17 poisk. 8 nieważnych. Ho'sztjmek miasto 17.087 
niem. 12 poi-sk. Miłomłyn 1512 niem. iiiczba g ło ­
sów  polskich nieznana. Dąbrowno 1204 niem 49 
poisk. S ow y tio  mihsto D.StiS niem. 15 poisk. Ełk 
powiat Wiejski 11584 niem. 20 Dolsk, 'uesko mia­
sto -1.909 |item. 3 poisk. 3 nieważne, Lerfkó o - 
kręg 6.746 niem. 9 poisk.

Ni e m c y ' g d a ń s c y  l a m i ą  t r a k t a t  p o k o i  
j o w y .

GDAŃSK 12. lipca (Pat,). Na posiedzeniu ko- 
tnsyi konstytucyjnej r dańska, o  Drenującej nad 
kenwencyą gdańsko-uolską złozył d r . Kub acz w 
^becnośc prezesa kola polskiego dra Panieckje- 
50 następuj e aświa-dpaemo: W  imieniu ool- 

Bkiej fralrcyi oświadczam co  następuję: W  ko-ftTGiCzrl n r..— __  . "

c  a 'V przepuszczeniu; że fconwen
1 v 'e , zbudow-ana na nienaruszalnych pod 

r f e  <r, 5gb  Niestety stwier-
4  p r a y j m u w S  **  Partye ^ i e c -
stan? m ezLwii0 bez ztniany 'vni0SKi rady 
w P- Sahma Eto>nce4. - ’  ̂ K j J -nosci z postanowieniami trak-
t.«u « ,te v > w .g o  .  mV« Ł «  w jw o t , m a
w  2 S T * -  B W i  trzy-mac się sciste tr. ktatu nifi r0sbttv n razie u- 
gg łęd m on iś  i (były majoryzo, ane -  V >be< te-

w -itł,L nu cdpowied-ialinoś-
ą  a .  współprace nad Konwencye tóa : wyraź-

me sprzeciwia się traktatowi pokojowemu. Z tej 
przyczyny n i e  w e ź m i e m y  d al e j  wspó ł u­
d z i a ł u  w  p r a c y  n a d  k o n w e n c y ą  g d a ń -  
' s k o - p o l s k ą .  Po tein ośw adlczeniu obaj de­
legaci polscy opuśCui salę obrad. f i"

0 zaspaifzesiie rodzin wojskowych
W czoraj tow  tow. Morac?,eęP8^i, Rapiórfsow- 

fRi j Riemsnstewicz udali s ę  do Nai.-zelnika 
Pańntwa i jako oficerow ie oddali się do dyspo- 
zycyi Naczeinego Dowództwa.

W  rozm owie z Naczelnikiem Państwa tow a- 
rzysze-posłowie zw rócili uwagę na konieczność 
niezwłocznego wniesienia do Sejmu usiawv o 
zaopatrzenie rodzin poborow ych  i ochotników ,
oraz ustawy o obowiązku pracodaw ców  przyj­
m owania z powrotem  pracow ników  i robotni­
ków , na te same stanowiska po pow rocie z 
wojska. g

G froncie wewnętrznym i ze­
wnętrznym.

' W czoraj w obec nie licznie zgrom adzonej pu­
bliczności odbył się w sali „Sc-koła Macierzy" 
wiec, na którym  o  sytuacyi m ów ił poseł S k a r- 
b e k. Referent om ówiwszy sytnacyę wojskową 
naw oływ ał, by każdy ktc może, szedł służce 
Ojczyźnie, bo idzie już nie o granice państwa 
ale wDrost o  jego byt. W  W arszawie — zape­
wniał m ów ca —  niema kunktatorstwa, wszyst­
kie partye polityczne od  najskrajniejszej na pra­
w o do najskrajniejszej na lewo wydały odezwy 
naw ołujące do zgłaszania się do wojoka.

O lte Doseł Skarbek, jak i poseł Dębski, 
obaj narodow i dem okraci, unikali wszelkiej kry­
tyki innych stronnictw  politycznych., ale i obaj 
naw oływ ali do zgody i solidarności o  tyle nie­
jak i p. Karol K o r n i c  ki ,  reprezentant me ty­
le zasłużonej ile krzykliwej partyi narodo wo-ro- 
botniczej rzucał inwektywy na PPS. Nieodpo­
wiedzialny ter m ów ca jako zarzut poczytuje 
PPS., że dąży do poaoju . Tal: jest 1 PPS. pra­
gnęła pokom  i wtenczas gdy wojska polskie- 
stały pod  m aram i Kijowa i za borysow em . O 
tem p. Kórnicki w ie dobrze, ale te tu jest m ów ­
ca którego czynem całym  jest „m ącenie naro-, 
dowej k a d z i w i ę c  m usiał sobie użyć, bo j&kżeż 
by w ypłynęły zasługi jego parJjfi?

Otóż as lej z ust jego dowiedzieliśm y się, że 
Lw ow a obron ił robotnik, ale ten z jego parłvi.

Niech to sobie dobrze zapamiętają zorgani- 
wani koiejarze. ŚJ l

W czorajszy m ów ca p. Karol Kórnicki niech 
żyje w złudzeniu, że jego partya, to cal i Po l ­
ska robotników . My zaś jem u, jak i wczoraj­
szym słuchaczom  nu wiecu skrom nie m ów im y, 
że p. Kórnicki reprezentuje partyę, złozoną z 
kilku ludzi.

/jepesjee-
DLrt WALCZĄCEJ AKMIi. '

W ARSZAW A 12. % ca  (Pat.). Naczelne do 
wództwo wojsk Polskich adjutantura generalna. 
W arsaewa —  Beilwedei 10.

Do bana ministn spraw wojskowych genc 
rala-poru.ezr.Eka Leśrft wsiktogo. )

Panie ministrze! Przesyłam nu panskie ręce 
1,550.000 marek polskich: v: , t  n  1.000.030 zło-, 
żony przez bank zjednoczonych z r n  połsicich, zaś 
550 000 pochodzących- z różnych sum oddanych 1 
tni Ido d^D ozycyl. Ze sumv tej przeznaczam mi- 
tjor. marek na zukupno t-,cłm,.cznvch środków 
łączności. Sam formując ongiś orflziały ochot 
nicze, Czniaim z ldiośv/iaJeżenia słabe strony tego < 
rodzaju form acyj i trzoszttooy z jakiemi spo­
tyka isjiię wystawienie w krótłcim czasi a r«dno- 
stok zdolnych do boju Wiedząc zaś, że form o­
wane Iw szybkierr t.mrpiej ednostki ochotnicze 
y/ystanc bu pole walk s z  pow odu oraku praktyk' 
życiu "rolowego łamać się muszą z wiełu trod- 
iiościami nleistnieiącemi dla stareęo żołnierza 
przeznaczam marek 250.00C dna tycn oaialionó\. 
armjii ochotnicze , które pierwsze wyjdą w  po­
le wreszcie marek 360.00C postanawiart użyć rrn 
doraźną pom oc dla inwalidów wojsk polskich 
Beiweder i i .  lipca 1920.

PIŁSUDSKI w. r
— —

Pracownicy rządowi Radomia wstępują 
do szeregów

RADOM, 12 lipca (Pat.). Na zebraniu pra­
cow ników  sądow ych w Radom iu 9 lipca br. 
uchw alono jednomyślnie niezwłocznie wstąpić 
do szeregów armii ochotniczej i oddać się do 
dyspozycyi Naczelnego Dowództwa.

25 MAREK uosztuje pom ieszczeni adresu w 
“ KaJerrderzi 3u<Jowyv'“  na r. 1921 w form,e jak 
zeszłego reku Zwraca się p rzeto  uwagę P. T. 
adk.watów, lekarzy, inżynierów i t. d bj .aczylj 
nadsyłać swe adr:sy rjw nocześnK  z ndeżytoścts 
pod adresem: Lud. Tow. W ydawnicze Lw ów ;

1*4
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I j a ły  f r a n t  w  o g it iu  »s>£,j!f.
ktinrinikat sztabu generalnego:

z dnia 11 lipca.
W  rejonie Swięcian na półn oc od W ilna 

walki z jazdą nieprzyjacielską. Zaciekłe ataki 
bolszewickie w rejonie na północny-w schód  od 
W ilejki zm usiły nasze oddziały po bohaterskiej 
obronie do opuszczema linji rzeki W ilji. Pom im o 
kilkakrotnych braw urow ych kontrataków nie­
przyjaciel rozwijając swoje powodzenie zajął 
F DniatjCó- i W iażyn i podszedł pod IKIsłcdecz- 
ro- Nie bacząc na ogrom ne straty nieprzyjaciel 
ściąga na ten odcinek nowe oddziały i prowa- 
uzi atak w dalszym ciągu, ffla w schód od [Miń­
ska nieprzyjaciel po zajęciu Smoleroicz ataku­
jąc hez przerwy nasze ustępujące oddziały 
dotarł o j  okopów broniących bezpośrednio Hfhń 
tka. W alka na linji łych um ocnień trwa z nad­
zwyczajną zaciętością.

Na północnem  Polesiu oddziały nasze od* 
parły prowadzone z furją ataki nieprzyjacielskie 
na przyczółek mostowy Ptyczy. W  walkach 
tycn odznaczyły się oddziały 35 pp. i 3 pułku 
strzelców podhalańskich.

Na nołudnie od  Prypeci oddziały gen. Bała* 
chowicza zasilone przez ochotników dywizji pod* 
naiahskie] dostały się na tyły wujsk bolszewic­
kich i zajęły Dwrucz, gdzie znajdow ał się sztab 
58 dywizji strzelców sowieckich i znaczna ilość 
komisarzy bolszewickich. Zebrani w mieście 
chińczycy i komuniści stawiali zacięty opór, po 
1. godzinnej jednak walce, wT której . dom inują­
cą rolę odegrały szarże naszej kawalerji, bolsze­
w icy zostali kompletnie rozbici. Stracili oni 400 
zabitych, w tej 'iczbie dow ódcę 58 dywizji Knia- 
ginskiego i jego  szefa sztabu Borysowa, 'V  rece 
naszych oddziałów  dostało się 200 jeń ców  i 
znaczny materjał wojenny. W  drodze powrotnej 
oddziały nasze kilkakrotnie m usiały sic przebi­
ja ć przez silne ugrupowania nieprzyjacielskie, 
zawsze jednak walczyły z powodzeniem  i dotarły 
do sw oich pozycji w yjściow ych przywożąc całą 
zdobycz i przyprowadzając jeńców . W  śmiałej 
tej akcji odznaczyli się następujący oficerow ie: 
Kapitan Lode, por. Stalberger, podpor. Huaiaty 
i podchorąży Cbraura

Z m eldunków dodatkow ych wynika, że ar

mja gen. Romerp dnia & i 9 hm. w bitwte pod 
Ptównsin zfdała bardzo ciężkie straty armji 
konnej tfudi snn ;g i. Atak prowauzony był ż 
Aleksandrji przez oddziały, które już całą noc 
poprzednią były  w w alce z przeciwnikiem na­
pierającym od  wschodu. źO pułk piechoty od­
parł kilkakrotne szarże kawale^ji. Pierwsza dy« 
wizją legionowa m im o niezmiernego zmęczenia 
spow odow anego walką dnia poprzedniego i m ar­
szem nocnym  wzięła szturmem na bagnety 
miasta Wielki i fldały Żykiit Następnie wśró.i 
burzy i ulewy wszystkie nasze oddziały przy­
puściły nocny szturm na Równo, które rozpacz­
liwie było  bronione przez dwie dywizje armji 
Budiennego Budienny, który osobiście , prowa 
dzlł akcję "e Szpanowa dowiedziawszy się o 
porażce swoich oddziałom, uciekł ze swoim ad 
jułanłem na południe od Równego, dokąd w y­
dostały się też w popłochu jego tabory, i rozbi­
te oddziały. Straty nieprzyjaciela są ob rzym ie : 
między innym i w  ręce nasze wpadło 8 armat 
i kilkadziesiąt koni osiodłanych. Jeńcy zeznają 
Że po walce tej bolszewicy odtransportowali 
przeszło 200 w ozów  z rannymi. Brygada kawa- 
lerji nieprzyjacielskiej, która w alczyła pod 7 y  
km em  straciła swego dow ódcę i zostali kom 
pletnie rozbita.

Na południe i zachód od  Równego widziały 
nieprzyjacielskie zacięcie atakują Dubno Szczup­
ła jego załoga ^ od oiera  - Domyślnie wszystkie 
ataki. : ; *

Odwrót oddziałów  armji gen. Romera odbył 
się w nadzwyczaj ciężkich w arunkach z tego 
powodu, że drobne oddziały przeciwniLa, które 
przedostały się na nasze tyły zmuszały nasze 
wojska do ciągłej walki.
•Ą Znaczny napór głów nych sił nieprzyjaciel­
skich nie ustawai. Obecnie oddziały tej naszej 
armji osiągnęły linję nakazaną zadając w  swoim 
trudnym  odw rocie ciężkie straty nieprzyjacie­
lowi. ; ,

Armja ukraińska gen Pawlenki pom yślnie 
odpiera atak: bolszewickie w -ejonie Diiuuje-

3  krą/ u .
•rzpen 2

wiec
Pierwszy zastępca iLeid Sztabu gen.

KULIŃSKI, gen. ppor.

GROŹNY POŻAR W  KRAKOWIE. Onegdbj w 
koszarach Stefana Batorego p izy ul. Kamiennej 
w  Krakowie wybuchł groźny pożar. Ogień ob- 
jął /szybko. kilica ubikacyj oraz strych, na którym 
złożone było  s.aiy>. Spłonął aach, wiele nowych 
mundurów oraz gum samochodowych. ‘Szkoda 
wynos, ponad rruljon marek Straż ogniowa po- 
źiafr z trudem zir-kallnowitóą i ugasiła. Przyczyną 
pożaru był wybuch benzyny, którą żołn erze czy­
ścili u fa n ie , paląc równ/ucześaie papierosy.

ZAKAŻENiE KRW I WSKUTEK UKĄSZENIA 
PRZEZ MUCHĘ. Zamie&diałą przy ui.‘ Kołłątaja 
1. 3 w  Krakowie, p. S. ukąsiła mucha które to 
UKąszer.ie spow odow ało zakażenie krwi. Prawie 
umierając^ p. S przew.ozło Pogotowie rat. do 
szpitala. <

SLKWESTR OBCv CH W ALUT W  W ARSZA­
WIE . f Ministerstwo sitarbu w  W arszawie zarzą­
dziło poszukiwania za walutą zagraniczną po 
wszystkich bankach! i kiajuioracn wymiany. Oneg 
dai zakwastyonowano w  W a sza wie walut za 13 
milionów fmarek, na które nałożono sekwestr.

KATASTROFA SAMOCHODOWA W  -.WAR­
SZAWIE. Aleje Jerozolimskie w  W arszawie były 
wczoraj rrepcem  katastrofy satnojazdbwej spo 
wodowanej nięojtrożnością s-;ofer5w. Samojazcij 
ministerstwa aprowizacji, w iozący p. Jan me W il- 
fcoszews4l i p iMiar.yę Piątkowską, prowadzony 
przez szofera Urbaniaka przy mijaniu przejazdu 
kolejow ego przy ul. Żelaznej, zamierzał wyprze­
dzić pędzący przed r.im inny samoiazd W ten  
.nagle pierwszy samo;czci uczyni. )\vjażć '■ Uroa- 
.n;ak chcąc uniknąć zderzenia, skierował maszynę 
w  be*c i z całym impetem wpadt na słup lalamP' 
Aamojazd uległ oz biciu, właściciel garażu Ka­
f e l  Posępny i (jego kuzynka p WilLcszewsku 
zginęli na miejscu, p. Piątkowska została cię­
żko ranioną. J r '

E HAfBESŁJlKE,
Za im>-7kt *« ”«4«k«Ta aia m nntiM .

Oszaldia ra&fecya endecka,
żda w a łooy  sie, że w takim m om encie nale­

żałoby unikać wszelkich rozdżw .ęków  i dezor- 
ganizacyi wojska oraz zauiam a uo czynników  
kierujących. i

W brew  temu dzieją się dziwne rzeczy: Oto 
prasa endecka codziennie amies/.cza artykuły 
pod  adresem kierow nictw a armii, o t.eści któ­
rych przykład m oże dać artykuł „Gazety W ar­
szawskiej", który powiada, że „niebezpie ;zeń ow o 
grozi Rzeczypospolitej z powodu nieodpowiednie­
go kierownictwa, które doprow adziło kraj do 
dezorganizaeyi. które m yśli tylko o ocaleniu 
siebie, a głów ny błąd był ten, że tolerując ko­
m unistów (?), zajm ow ano si^ „prześladowaniem 
żyw iołów  narodow ych". Dlatego należy kiero­
w nictw o akcyi obecnej pow ierzyć ludziom  dziel­
nym. zwłaszcza należy wykorzystać tych, któ­
rzy zostali usunięci za to, że są „niewtajem ni 
czeni". W  takiej chw ili musi być wyplenione 
wszystko, i o  doprow adziło do dzisiejszego stanu 
Polski11.

Sens tego artykułu — pisze „Knryer Poran­
n y 11 —  polega na tern, żeby (eyt-it z „Kur. 
Por.:") „w yodrębn ić całą akcyę m obilizpcyi kra­
ju z pod  kierownictwa jednej dłoni i jednego 
m ózgu, oraz żeby tę akcyę przeciwstawić poli­
tycznie Naczeinemu dowództwu i poddać pod 
wpływ jakiegoś ubocznego rządu narodowege, 
o którym m ów ił jeden z m ów ców  przy inaugu- 
cyi arm r ochotniczej11.

W idzim y, że dzieją sie rzeczy niesłychane, 
Zamiast organizować armie, dezorgnn.zuje się 
ją przeciwstawianiem jednej części drugiej. 
Doszło do tego, że p ro p a g u j się j «kiś odrębny 
rząd norodony- jakby endecyi m ało b y ło  rządu 
Grabskiego

„D w ugroszowka" umieszcza rezoluoyę, uekwa 
Ioną na w iecach warszawskich urządzonych 
przez Związek ludowo 'narodow y. 1 tej rezolu- 
cyi widać, że na w iecach  nie tyle agitowano 
za obroną kraju, ile rozprawiano p „konieczno­
ści walki z żywiołami wywrotowymi11 (so.yaii- 
ści, radykalni ludowcy), oraz agitowano przeciw 
Naczelnemu dowództwu.

W szystkc to razcir składa się na smutny 
obraz, że stronnictwa maiccyjne chcą w ykorzy­
stać obecny m om ent powszechnego entuzyazmu 
w celu uzbrojenia reakcyi. Z jednej strony dez­
organizuje się armię, z drugiej osłabia się entu- 
zyazm  ludu, który widzi, że na tyłach, zamiast 
służby tigółno-narudowej, organizuje się nagonkę 
reakcyjną i przygotowuje się tajemnicze akcye 
stronnictw  reakcyjnych.

Przestrzegamy przeć tą zbrodniczą robotą, 
gdyż stoimy "na gruncie solidarnej obrony na­
rodu i wolności oraz praw ludu polskiego. Wie 
igrać z ogniemf .

TUTKI I BIBltKI CYGARETOWE

„iw  m ł «
NAJPRZEDNIEJSZEJ JAKOŚCI 
:: W SZĘDZIE DO NABYCIA. :

Fabryk* Iow. ttt Lwów, u! M m l  28.

FHTHIIIORfiRHlI pi. Maryacki 10
Od poniedzifcłku 12. licea b. r. aż do odwołania

[irtM T iiitt!
w ie i l t i  dramat w  5 aktach,

L O T T S  N E U K IA H N
najsławniejsza artystka dram występuje rów no. 

Cześnie w 2- ich  głównych aktach.
- TS

WRAŻENIE ODEZW NA G. SLĄSKU. '■ 
BYTOM 12. iłpea (Pat.). Odezwy Naczelne­

go woffdal i pai. Haller i nawołujące db wstę- 
powania do anmii och >tniczej, wywołani na G- 
Ałą~ cz tsjlłne wrażepie. Liczne zastępy, młodzieży

i starszych zomierzy niedawno zwolnionych dio 
Sątocyi plebiscytowej, śpieszą db obozów  koncen­
tracyjnych lpolskiclhf i wtrtępdią w  sj^ereg4 prze- 
znaczond na front

LUDOWE TOW . WYDAWNICZE stow z o- 
i_raniczoną por. we Lwowie Na Zwyczaj nem 
Walnem Zgr-imadlzenju z dnia 18 maja b. r. za­
nadto uchwała o p o d w y ż s z ę  mii u u d z i a ł ó w  
n a  1 0 0  m k. Nowoprz,stępujący członkowie pła­
cą 10 mk. wpłsowego. U d z i a ł o w c y  o t r z y ­
m u j ą  25 p r o c  ^ z n i ż k i  przy prenume-acie 
“ Dziennika L-udowego”  i taką,, zniżKę p r z y  z a -  
k u p n i e  w s z e l k i c h  w y d a w n i c t w  (Ksia-. 
Utk i broszur wydanych jego nakładem). W zyw t 
się 'ifldLiałówcó aby lak najpręozej uzupełnił 
swoje ucbaałj- db obecnie uohw atófiej wysokości
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W obronie inw?alidó®ł prsąy.
, ,  rn -. KRAKÓW, 8. lipca 1920 r.

W  najgorszej nędży znajdtiją się dziś inwa­
lidzi 'pracy, robotnicy; którzy przy pracy w kra­
ju lub zagranicą doznali nieszczęśliwego w ypai- 
kltfrT* otrzymali jałmużnę w formie meraz kilkuko- 
ronowej irenty miesięcznic.

Nieszczęśliwych tych inwalidów można po 
dzielić .na trzy grupy; Jjjjr

1) robotników, którzy stali się kalekami, pod­
czas (pracy u; Niemczech lub na W ęgrzech ;

2} robotników inwalidów pracy z Czech lub 
nustry: .niemieckiej; .

3) robotników-Jiiwalidow pracy, "którzy stali 
się kalekami w cztasie pracy w  kraju.

Podział ten podaje dlatego że pierwsza gra­
p a ^  Itoiopad® 191S r. nie otrzymuje zupełnie ren­
ty inwalidzkiej, gdy;: niemieckie zakłady ubez­
pieczeń wypłacały ją tylko dó chwili upadku 
Aostryi. obecnie zaś przesyłają inwalidom ren­
cistom przeczenia o  zamknięciu wypłaty rent z 

. tego powodu iż rencista doutowolnie mieszka 
zagranica. Przeciwko temu powinien wystąpić z 
całą 'energią rząd polski. Ministerstwo pracy i 
opieki spo ocznej zebrało obszerny materyał w 
tej ^prawie, ffdyż przy pom ocy państwowych u- 
rzędów pośrednictwa pracy przeprowadziło re- 
jestracyę tychże inwalidów Niestety inwŁndzij- 
renc.ści 'ze wscnodniej Małopolski nje wykorzy- 
(Stali tej rejestracyi, gdyż nie ma tam zupełnie 
Państwowych urzędów’ pośrednictwa pracy

W' ostatnim czasie u r z ą d  e m i g r a c y j n y  
m i n i s t e r s t w a  p r a c y  w W a r s z a w i e ,  A- 
1 e | e J e r o g c  m s k i e  1. £>6, wyptacd zaległe 
rent/ jedynie wdowom i sierotom, pozostałym 
b o  robotn ik a ch  za ł ityeh podczas pracy w Niem­
czech. W dow y i fSienoty ze wschodniej Małopolski 
Powinny w calu fe, t-zymania ranty zw rócić się 
^stownie do urzędu emigracyjnego w  W arsza- 

, )*f&e względów do urzędu pośrednictwa pracy w 
J a r  o  s ł a w  i u , uli. Lubelska 1. 478; przeaicła- 
^ ią c .

D orzeczenie zaKładu ubezpieczeń przyzna­
j e  rentę;

2) [potwierdżenie urzędu paraflalnjega i gmin­
nego, że wdowa n'ie wyszła powtórnie zamąz 
i że sieroty nie ukończy ty 15-go roku zycm.

W  isprawie wypłaty rent pobieranych ze za­
kładu ubezpieczeń robotników od wypadków w 
Bernie morawsinem, należy się zwreOjtć do za­
kładu ubezpieczeń robotiiików od wypadków we 
Lwowie ni. Brajerowska I. 18, przedkładając o - 
rzeczćnie zakładu przyznające rentę, oraz potwier­
dzenie urzędu parafialnego, że rencista pozosta­
je przy życiu.

W  (sprawie wypłaty renty z dawnego Dol.no- 
Austr. izakiadu ubezpieczeń w  Wiefcłniu należy 
zwrócić isię listownie rów nież <Jo zakładu ubez­
pieczeń w e Lwowie, gdvż zakład wiedeński 
przesyła renty dla rencistów, zamieszkałych w 
Małopoisce zakładowi w e Lwowie, chociaż bar­
dzo (nieregularnie.

Ranty inwalidzkie, pobierane z zakładu w e 
Lwowie są śmiesznie małe, gdyz wynoszą nieraz 
k i l k a  k o r o n  m i e s i ę c z n i e !

Tak (się traktuje w państwie ąapitalistycznem 
inwalidów pracy. Dratego "też związek polskich 
posłów  isocyąlistycznych powinien postawić w Sej­
mie 'wniosek w  sprawne przyznania rencistom do­
d a !  k ó w  d r o ż y  ź n i a n y c * h , iak to uchwali­
ło  (zgromadzenie narouowe Austryi niemieckiej. 
Wszystkim 'Sejm warszawski uchwalił dodatki dro- 
żyźmane, tylko o  inwalidach pracy zupełnie za- 
pomr lał Apelujemy do pos. to w. Hausnera by 
się itają! tą sprawą, gdjyż inwalidzi pracy w y ­
mierają ż  głodu

Chcę jeszcze napiętnować opieszałość, z ja­
ką władze nasze traktują sprawy ubezpieczenio­
we. Okaleczony podczas pracy robotnik miesią­
cami a  nieraz latami wyczekuje na przyznanie 
ranty, będąc pozbawionym zupełnie środków do 
życia. Przedsiębiorcy w  większości ’ vypadków nie 
zawiadamiają o  wypadku zakładu uoezpieczeń, 
wskutek czego sprawa się pr? swleka. Dlatego 
robotnicy sami zaraz o  wypaoKU powinni dono­
sić 'zakładowi w e Lwowie. Dr. A. Mi

Nie tacy wychodzą zrryciąsfeo 
z *łc nf erenćyi rv Spa a grożą zerw a-

nientrokowajfc.
NAUEN, 12 lipca, (Pat ). Radio. Pod prze­

wodnictw em  prezydenta Eberta zebiał się gabi­
net niemiecki na posiedzenie, na którem dele­

gaci minister Gessler, generał Seack i sekretarz 
państwa Aliierl po powrocie z t  Spa zdali sprawę 
fi konferencji.

iznaczono, że t>. Georg klfldf nacisk BżBZe- 
'JolniB na rozbruienie ludności t. j odebranie 
“ roni znajdującej się w rękach obywateli. Co 
d?  rraźby ohupacyi zagłębia Ruhr rSkmcy 
oświadczenia tego nie akceptowali, lecz przyjęli 
Je ty ito  (j0 w iadom ości K ońcow a form ufa i 
Podpis odnosi się iiadio tylko do tego, iż rząd 
y f f l k ck i przyjmuje do w iadom ości i Fięnzie 
P^ćaował spełnić poaane warunki. Następnie 
 ̂ yiaśnjono, że stosownie do nacisku w sprawie 
ydania broni odnośnie do traktatu fÓieirscy 

jjjjuszą przedsięwżJąć odecwiednie ftro&i

' Sekietaiz oanstws Albert zazaaczył, że pod« 
pis na protokole odnosi się tylko do w ykona­
nia traktatu pokojow ego w sprawie wojskowej.

—
NAUEN, 12 lipca (Pat.). Radio. Jak donoszą 

z Berlina dalszy ciąg konferencyi w Spa jest 
zagrożony przez niem ożliwe do spełnienia żąda 
nia Milleranda w  kwestyi węglowej. Dziennik) 
niemieekie wzywają rzad do ppozycyi w obec 
dyktatury zagranicznej komisyi węglowej w  Ber* 
l;n 'e i przedstawiają zgubne skutki tej dyktatury 
dia przemysłu i całego życia gospodarczego Nie­
miec. Roztrząsa się również m ożliw ość natych­
miastowego zerwania roN w ąft z powodu ewen­
tualnego odjazdu niem ieckich delegatów. „V or- 

jw arrs" oświadcza, że ze stanowiska robotników  
i akceptowanie obcej dyktatury węglowej pro- 
Idukevi  N ;em :ec iest niem ożliwe do Drzvieeia.

UCZNIOWIE NA PRONT.
r i ,rJ,^OSNOWIEC 12. lipca fPatń. W  daiu 10. bm. 
kładów*^ W,ec v/sz7 Ê 'ch miejskich pzkół i zb- 
ożebv ■i/^a^i‘0wych- na ktiSrjsm zapadła uchwała; 
ska v ł"ni0w('- klasy VfiL i MIII. wstąpili do wo|- 
'-wróoić od1 12—18. om. W iec uenwalił
i  fcK ła w S f p o » ł  -^ólnj-cł szltól* ew am am  ab , ^  u  j ż k  <,hw lf
z w o t o m a  - W K  r *  w o j s k a  b y ły  
I l c z m . w .  k t ó r a , M  ^

^  Rze.

COFNIĘCIE URLOPOM’  AKADEMICKICH
W  kRSZAW A’ 12. lipca (P d .). Dowództwo 

taiasta poda je : Wszelkie o d ro c  emia i Urlbpy a- 
kadamikiiie judzieWne w myśl nozkazu miiliister- 
stwa spraw wojskowych nr. 111.943/1V. P — 
zostały cofnięte rozkazem minjstersiwa spraw 
wojskowych nr. 135.241/4470/20/1. W szyscy aka­
demicy, (którzy z (tych urlopów i odroczeń ko­
rzystali winni się stawić natychmiast w  dow ódz­
twie huasi-a. Foap. oficer inspekcyjny.

P o d p isu jc ie  p i l s k ą  P o zy © zk ę  P a ń stw .!

Straszna katastrafa lotnicza 
w Krakowi,

Gnegdaj o godz. 8 wieczorem szybow ał nad 
Krakowem samolot, zdążująi w  kierunku D ęb -' 
nik. W  okolicy  klasztoru N o.bctanek zaicczył 
luk i począł się obniżać na blok  dom ów  przi* 
ul. Słonecznej na Zwierzyńcu. Nagle aparat, w i ­
docznie wskutek defektu m otoru zniżając się 
ruchem skośnym  uderzył w kom in na budyn­
ku szkolnym , który rozwal ł, zaś oderwane k o ­
la uszkodziły w kilku m iejscach dachów kę. N a -' 
stępnie sam olot wpadł na drzewo, które z ła m a ł,, 
poczem  zarył się w  pole zasadzone ziemniakami 

Gdy nadbiegli sąsiedzi i liczni przechodnie, j 
zostali tylko szezą4ki aparatu, a pom iędzy n.e- j 
mi już nieżywego sierżanta Józefa Jaworskiego, 
liczącego lat 27, który kierował m otorem . Obok 
na ziemi leżał towarzysz jego ks Antoni haazi i 
wńłł, lat 21, jednor. st. żołnierz, deiacy słabe 
be znaki życia, m im o natychmiastowej pom ocy 
i on zm arł wkrótce.

PLEBISCYTOWE NAPADY NIEMCÓW
, KWIDZYN 12. lipca (Pat.). Przettwczoraj wie­

czorem tłum i niemiecki usiłował znowu napość 
na grupę Polaków powracających z dw orc; i 
tylko dzięki eskorcie włoskiej kióre; oficera wfe 
zagrozili użyciem broni, nje przyszło do powa­
żnych starć. Grupy nlemieck' a dotarły jedna! bo- 
cznemi (drogami przed dom polski (Cassino) <gdzie 
obrzucono Polaków kmmrerua-ui a jedteti z Niem­
ców  rzucił uawet granat ręczny, który na szczę­
ści* nie eksplodował. Dopk-ra o k o ło . godz 12. 
w  (nocy Polacy znajdujący s?ę w Domu polskim 
mogli pow rócić do swoich mieszkań, przyczem 
żołnierze fi an'Tusqył i {Włoscyr i członkowie poJi- 
cy ' p ’ ebiscytowej muEieli im fowarzj^szyć.

3 e świata.
OFIARNOŚĆ POLAKÓW  AMERYKAŃSKICH. 

Jak donosi “ Dziennik Chicagowski" odbył się 
w  Uiiejsoowoścach Pougbkeeps-e wjelki w^ec w 
'celu (zebranie podpisów na polska pożvczbę pa i- 
ctwową. W  ciągu niespełna p ó ’ godziny zebra­
ne (sumę 11.000 oolarów  z zapewnieniem uzu­
pełnienia wymaganej kwoty 35.000 dolarów, a 
nawet przewyższenia jej. W  Ameryce bowiem 
każda Marana polska obowiązana jest złożyć na 
polską pożyczkę państwową pewuą z góry o- 
kreśkmą Ikwotę, którą wyznacza dla poszczegól­
nych osad Centralny Komitet w W aszyngfone.

Komunikaty.
POSIEDZENIE R A D Y  ROBOTNICZEJ o r ­

dzie (się dziś w e wtanek i godz. 7. wie.cz. w 
Iokałt. (własnym. Na porządku dziennym: S t a -  
' n o w i s k o  r o b o t n i k a  p o l s k i e g o  w o t e c  
d z i s i e j ś z e j  f . y t u a c y i .  W stęp na salę mają 
tylko członkowie .rady i tow. radnń W obec waż­
ności (spraw w zyw a się wszystkich interesowa- 
nycl towarryszy aby punlrtirafnifc i Iiczr_je przy­
byli. ■

POSIEDZENIE KOMISYI ZW IĄZK ÓW  ZA W . 
odbędzie tsię w e śrouę dnia 14. lipca 1920 o  gioaz. 
6.80 ftvfeczó" w  lokalu Rynek 8. L p.

ZARZĄD KOLA MIEJSCOWEGO ZWIĄZKU 
ZA W . KOLEJARZ Y odnosi się tło wszysńdch po­
borców , którzy posiadają bloki do ściągania wkia- 
Q'ek sdj tekowe przędło; yli w  Sekreta /a c ie  naf- 
pallej dnia 20. lipca 1820 r. celećr. zestawienia ra­
chunków.

BACZNOŚĆ KOLEJARZE! W  środę w  ‘okalu 
Związku GrćcJerita 69 odbędzie k ?  Zgromadzenie 
w  5 pra vie obecnej s>'tuaeyi politycznej. Zgrom a­
d z a l i  r o z p o cŁ i"  sie duejk. laSojp o  godŁ. 7-mej 
wieczór. " i

Z  PNTSM 12. LIPCA atwarb z powrotem ^ 
“ Kuchnię kolejową w  Grażynie" ul. Leona Sa- 
piechy.
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1 * OCLOSZEOIA. * f|
Dfioer franfiitój
pragnie wynająć mieszkanie 
w nieście. Zgłoszenia. do 
komendanta Meuina Hotel 
Krakowski nr. 311.

do dwojga dzieci potrzebna 
Sykstuska 21, I. p.

i l k M l l ł  kosme^'czny 
S S lM ą ifiiS  ora  PILEC­
KIEGO pl. Dąbrowskiego 1. 
Usuwa elektro!. włosy, >ro- 
dawki, blizny,zmarszczki, pla­
my wątrobianne, wągry — 
masaż twarzy — leczy cho­
roby skórne, wypadanie wło­
sów. — Farbienie włosów.

27— 8

D ie a n t m —»  Polska ia- 
r f C I W d £ a  bryka ochra­
niaczy . war rat przyoijania 
Lwów, Jagiellońska 16.

Inż. Edmund Libański.

(CMS NA CZASIE}
T r e ś ć : Wstąp. — Wzrost 

drożyzny, sprawa rolna, 
środki zaradcze. — Bez ■ 
wład pr pdukcyi przemy­
słowej kląska mias., pa 
skarstwo. koruj cya ■ ła- 
pownirtwo. — Usunięcie 
nośrednictwa. — Konsty- 
tucya, rzą„ i władze — 
Zakończenie

Ba nabyci; wc wszystkitn księgar­
niach i w Ludowcu Tew. Wydaw. 
we Lwowie, o Sykstaska 1. 21 

Cona 5 Mk.

m m m Y weneryczne, skórne, sastarzrre— 
leczy e p o c y  a . l iB t -,11 a r .  

jF - ^ Ł I B C H ,  n u r a  b a l o w a .  X, XX, 
Wstrzykiwanie preparatu Weo Satyarsanu tylko przed­
południem, 872—2ę

? I E C 2 Ę O E kauczukowe I metalów? wy­
konuje 9 0  najtańszych cenach 

-a v u l i o a  M o b  > £ »«<  a r p a n
9Syte«Sfx4**Ł«. ł  n a  f a i a d c l i n s l i

W A L N B

Z G R O M A D Z E N IE
i

Z w i^ z l iu  o k r ę g o w e g o  S taw araystieB : 
: W s p ó ł d z ie l c z y c h  w e  L w o w ie

odbędzie się 

W  NIEDZIELE DNIA 25-gc LIPCA 1920 r.

w  S A J L I S Z K O Ł Y  K O L E J O W E J  
o  godzin ie  S-tej ra n o

,:-t następującym porządkiem dziennym .

1) Odczytanie protokołu z ostatniego W alaego 
Zgromadzenia.
Sprawozdanie z rzynnosci Zarządu i Rady 
Nadzorczej.

3) Reorganizacya Stowarzyszeń współdzielczych 
i założenie akcyjnego Banku zjednoczonych  
kooperatyw (referent Związku iCentralnego).

4) Zm .ana statutu § 5. podwyższenie udziałów.
5) W ybór uzupełniający członków R adj Nad­

zorczej. 1
6) Wnioski i interpelacye.1
Sekretarz 1 P rezes Rd. N.
Tin*. 35—2 K on opack i.

' ś l a s m '  k o s ^ k ^ j e  

m  - j m  m t z ±

A m
a n n i e j

—• w rulonacn niż w pudełkach 
J  n , k o  a  O  t, n . _ m a .  1

Kościół demokratyczny . . . . 4 Mk fen.
W imię krzyża . . . . . . . 7 » — M
Lutnia rOD ornicza............................. , ’ n -- 9

Worek Judaszów . . . . . .  . 
W kwestyi wychodźctwa rob. nolsk.

7 • ■*— •

do Francyi . ........................ 2 T 50 k
Z dzit.ów prasy socyalistyczntj 4 » — 9

Jezus i J u u a s z ...........................  . 30 H — 9
Śmieszne historye . 20 w —

9

ProvokLto: ......................... .........  . 30 3 — 9
Z  Burzliwej doby . . . . . . . 5 * 60 n
Cietnie S lą s k iz ........................ 5 9 60 9
oocyalizacya i Rady Robotnicze. . 4 9 — 9
Radv Fabryczne i Związki Zawodowe i 4 — *
Zarys stosunków Galicyjskich . , 1 50 9
Litwa i je; ludy. . . . . . . . 2 » — y»
Ubt zp:ei;zenic społeczne . . . . 1 w 50 i>
Rozwój uswoju państwowego . . 2 w 50 9
Gwarancye wolności osobistej . . 1 »

—
9

T o w a r z y s z ! ....................................... 1 łł —
w

Zasady ustroju Pafistw , . , . 2 u 50 9Quo Vacis Polsko? . . ' , , . 5 ■ —
9

Rozwój form życia gospodarczego . 2 9 — 1)
Demokracya Kościuszkowska . . 50 9 —
Kalendarz Ludowy z  r. 1920 . . 5 9 60 9

ft roecasicn du 14 juillef, !e Foyer Franęais 
organise uri gotirer a Populanna Les Franęais 
et les Franęaises sont pries de s’y rendze R en d ez  
v o «s  a 4 bedres pres du Restauuant a i ’entree 
gu bois. —  i

l Les Franęais et les Francaises de Lw ów  sont 
igalem ent invites a la representation cinem ato- 

i graphicąee cjui aura lieu le soir a S heures au Kino 
Apollo. Priere de reteni’r les billets au Foyer 
Franęais le m ardi 13 óuillet dans la soiree.

DRUKARNIA
.D Z IE N N IK A  P O L S K IE G O '
WE LWOWIE -  UL. CICHA L. 5.
WYKONUJE: DZIEŁA -  GAZETY -  DRUKI. 
GOSPODARSKIE -  DRUKi HANDLOWE i t. d. 
SZYBKO i PO UMIARKOWANYCH CEK ACH

Farby drukarskie i masę oo wałków
orai *ie lk i wybór papieru —  poleca >g

„ O i r ł A r l t S Ł " ,  Lwów, ul. Kołłątaja 1. 2.

M K f lS T i i l - lE K H S S ł  .

Ptr. MMkM s k I
rfer»y* l.-1  scfealczM a, H asie a

N a g n i o t k i

uporezymp oticisbi i «grubiate naskórki usiksb 
radykalnie bez najmnii seou holu

ifilltU lI ItLSti m ttti.su
Oeon flaszki z pędzelfeiem JVXk. I O  -

1
Cb.ua i wyrób

9IDD1 EJIiEL 11®. Ml M M I I

/ a '  *

jp a a a a n c iH s s n a M a a t fw c P A .^ a s ^ & a s s ^ a :^  
g 2 .(Wad dentystycTno-technicray

j lypnuau PitKlEłasas f
M
i wykonuje wszelkie robotj wea.ug . m

a  n a jn ow szych  systemów

i  Lwów, H&zimitrzuwsSa 17, pasał 1 u
Bl * *
^ a M M r a a u a M a M s a a a a & a a s a a a s n o e i f 3

S e s c y a  r n b o l a i c z a  t y d s ia s s ^ fz ^ o  K p s s I- 
t r t i  r a f m b w r t . i  p a s z a  a a ju  i a a  rofeaJijS- 
i k a .  i S p ;  53 . ~
a chirb. s!e crdzisnak .'ina i gai*.
0  , p r z a  u f .  H o t fa r a h ic f  i .  * i

w LULOWE TOWARZYSTWO Vi'f DA ZNICZE 
, Lw ów , Sykstuska 21. — T ele fon  Nr. 24.

Dr. ADAM PRÓCHNIK

D E M O K R A C Y A

KoścBskkowsM
z wstępem sędziwego nestora historyków polskich

BOLESŁAWA LIMANOWSKIEGO
Cena 50 Maren ,

„D o bogatej literatury o  Kościuszce i powstaniu 
Kościuszko ASkiem, przybywa nowe dzieło, pióra 
młodego historyka cira ;Aua ma ,  P r ó c h n i k  i 
p t . : . D e m o k r a c y a  K o ś c i u s z k o w s k a 11 
N,e jest to — jak już z samego tytułu wynika 
— zwykła monog'afia Naczeinika, joinnażająca 
szczegóły z jeso życia piywatnego, czy też m- 
blicznego, ani też nie silił się autor na poda~ic 
szczegółowe całego p rebiegu, tylekrotnie już opi­
sanego powstania. — W dziele tern autor postawi! 
sobie za zadanie wykapanie na podstawie zebra­
nych dokumentów historycznych, niewątpliwej war­
tości, jak na wskrós demokratyczne przekonania 
w^y s o k i e  p o c z u c i e  s p r a w i e d l i w o ś c i  
s p o ł c c i n e i  i goią-c przywiązanie do ludj 
polskiego, były jedynymi motywai , kierutącymi 
całym żywotem i ca'is  iowstańczą akcyą Tadeurza 

Kościuszki

dsiążKa ta powinna s ię  znaleźć 
j w  K a ż d e j  b i b l i o t e c e ! ,

CENTRALNE > 51URO KOMISOWO SPECYCYJNr

ADOFA KREBSA
Lwów, ul. Kołłątaja 1. 8. .

uskutecznia wszelkiego rodzaju spedycye, oclenia, reeks 
pedycye, dowozy przesyłek wagonowych i poiedyńczy ch

óeplaray men wagonsw zbicrowyi, pu kenwojen.

■Kia ffikisczpiemiięj drodze
wielki dramat w 5-cm aktach z O X n A  JL3'-fc.*T3d. Z Ó K  .łi»l SSjfciLIkS’ ,w głównej roli

wyświetla 

obecnie -

Ffinoteatr

ul Trzeciego Maia U

afMacriie, nafaiyslne i Inne Mi
ZłaL n_CŁ red 1 *dafctor odwwiedaiahiy. JAN SZCZYREA

u o  ------ = =  = = fa Ł g  =a_; ,..

v%  # r u b a r n i
.we I i w o w i e ,  u l. S y ^ s t u a ^ c a  3 3

Drokiti- A. Go’(żtaaua LwOwk, Sykstuska Ik


